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Konferencja w Pradze 


_ Ministrowie Spraw Zagranicznych ZSRR i państw demokracji ludowej 
obradują nad postanowieniami nowojorskiej konferencji trzech, w sprawie 
rernilśitaryzacji Niemiec Zachodnich 


PRAGA (PAP) — Dnia 20 paździer 
nika przybył do Pragi zastępca prze 
wodniczącego Rady Ministrów ZSRR 
Mołotow. 


Na lotnisku praskim W. Mołotowa 
powitali: przewodniczący Zgroma*= 
dzenia -Narodowego Republiki 
Czechosłowackiej dr Olrich John, 
premier Zapotocky. sekretarz gene- 
ralny Komunistycznej Partii Czecho 
słowacji Slansky, wicepremier- Fier- 
lingór, wiceptzewodńicząca  Zgro- 


cji Hodinova Spurna. . ministrowie 
Nosek, Kraicir. Petr, Nejedly, Slech 
ta, Neuman, Erban, Plojhar i Srobar, 
szef kancelarii prezydenta Cervi- 
cek i inni członkowie rządu czecho- 
słowackiego oraz czołowi przedstawi 
ciele organizacji społecznych Czecho 
słowącji. 

W. Mołotowa witali także: ambasa 
dor ZSRR w Czechosłowacji Silin, 
minister Spraw Zagranicznych Rze- 
czypospolitej Polskiej Modzelewski, 
minister Spraw Zagranicznych Buł- 
garskiej Republiki Ludowej Nei- 
czew, minister Spraw Zagranicznych 
Węgierskiej Republiki Ludowej Kal- 
lai, minister, Spraw Zagranicznych 
Rumuńskiej Republiki Ludowej — 
Pauker jak również akredytowani 
w Czechosłowacji ambasadorowie i 
posłowie krajów demokracji ludo- 
wej. 

Na powitanie przybyła kompania 
honorowa. Wykonano hymny pań- 
stwowe Związku Radzieckiego i Re- 
publiki Czechosłowackiej. Lotnisko 
udekorowane było flagami radziecki 
mi i czechosłowAckimi. 


* s * 


WARSZAWA (PAP) — Z inicjaty- 
wy rządu ZSRR rozpoczeła się w Pra 
dze dnia 20 października, konferen- 
cja ministrów spraw zagranicznych 
Związku Radzieckiego, Albanii, Buł 
garii, Czechosłowacji, Polski, Rumu- 
uu, Węgier i Niemieckiej Republi- 


W końferencji biorą udział: zastęp 
ca przewodniczącego Rady Mini- 


madzenia Narodowego Czechosłowa= |strów ZSRR -W: M. Mołotow, poseł 


Depesza Przewodniczącego KG PZPR 


Towarzysza Prezydenta Bolesława Bieruta 
do zespołu redakcyjnego „Chłopskiej Drogi“ 


W związku z 5-leciem „Chłopskiej Drogi“ — pisma: KC 
PZPR — Przewodniczący Komitetu ©entralnego Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotniczej, Towarzysz Bolesław Bierut 

wysłał na ręce zespołu redakcyjnego następującą depeszę: 


| *- * 
W piątą rocznicę powstania „Chłopskiej Drogi“ przesy- 


łam Wam i wszystkim Korespondentom „Chłopskiej Drogi“ 


serdeczne pozdrowienia i życzę dalszych sukcesów w: Waszej 


pracy. 


Nieście nadal w coraz szersze masy pracującego chłop- 
stwa prawdę naszej Partii, stalinowskie idee socjalistycznej 


przebudowy wsi. 


Umaenia jcie sojusz robotniczo-chłopski i władzę ludową 
na. wsi — rękojmię siły i rozkwitu Polski Socjalistycznej. 

Komitet Centralny jest przekonany, że zespół redakcyj- 
ny „Chłopskiej Drogi“, podnosząc nieustannie swą wiedzę 
udoskcnalając kwalifikacje dziennikarskie 


marksistowską, 
i zacieśniając łączność pisma 


zadania dla dobra mas pracującego chłopstwa i Polski Ludo- 


wej. 


Przewodniczący Komitetu Centralnego 
Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej 
(—) BOLESŁAW BIERUT 


z eżytelnikami wykona swoje 


nadzwyczajny i minister pelnomoc- 
ny Albanii w Moskwie W. Natanaili, 
minister Spraw Zagranicznych Bul- 
garii dr M. Neiczew, wicepremier 
Czechosłowacji Z. rlinger, mini- 
ster Spraw Zagranicznych Polski Z. 
Modzelewski, minister Spraw Zagra 
nicznych Rumunii A. Pauker, mini 
ster Spraw Zagranicznych Węgier D. 
allaj į minister Spraw Zagranicz- 
nych Niemieckiej Repnbiiki Demo- 
kratycznej G. Dertinger. 
Konferencja będzie omawiała za- 
gadnienia, powstałe w związku 


postanowieniami nowojorskiej konfe 
rencji 3 mocarstw: Stanów  Zjed- 
noczonych, W. Brytanii i Francji z 
dnia 19 września w sprawie remili- 
taryzacji Zachodnich Niemiec. 
Konferencję otworzył wicepremier 
Czechosłowacji Z. Fierlinger. 
Uczesiniczacy w konferencji mini- 
strowie Spraw Zagranicznych złożyli 
Rządowi Republiki Czechosłowackiej 
podziękowanie za gościnność. 
Przewodniczącym pierwszego po- 
siedzenia wybrany został wicepre- 


z|mier Fierlinger. 


WARSZAWA (PAP) — Dnia 29. 
bm. przypada 32 rocznica powstania 
Wszechzwiązkowego  Leninowskiego 
Komunistycznego Związku Młodzie- 
ży — Komsomołu. Pod kierowni- 
ctwem WKP(b) Komisomoł wyrósł 
na wielką organizac'e, skupiającą 
wielomilionowe masy najlepszych i 
najaktywniejszych młodych robotni- 
ków i chłopów — na przywódcę cą- 


Komunikat 


Plenum Komitetu Wojew 


W dniu wczorajszym, w Sali 
konferencyjnej KW odbyło się roz 
szerzone Plenum Komitetu Woje” 
wódzkiego PZPR w Łodzi. W ob- 
radach uczestniczyli: tow. Józef 
Kowalczyk — kierownik Wydziału 
Oświaty KC, członek Komitetu Cen 
tralnego, tow. 
tow, Edmund Król — instruktorzy 
Wydziału Szkolenia Partyjnego KC. 


Obradom przewodniczył 1 sekre 


tarz KW PZPR tow. Leon Stasiak. 

W pierwszym punkcie porządku 
dziennego sprawozdanie z pracy 
egzekutywy KW za okres wrze” 
sień—pażdziernik, złożyła tow. Mi 
chalina Tatarkówna — sekretarz 
KW PZPR. 

Referat o zadaniach Partii w dzie 
dzinie masowego szkolenia w ro- 
ku 1950-51, wygłosił tow. Antoni 
Kubicki — sekretarz KW PZPR. 


Robotnicy huty „Pokój 


podejmują nowe zobowiązania 
dla uczczenia Wielkiej Rewolucji 


Dumne meldunki żódzkich włókniarzy 


W dniu 20 bm. od inicjatorów 
Czynu Pażdziernikowego robotni- 
ków huty „POKÓJ” wpłynął meldu 
"ek o przedterminowym wykonaniu 
zobowiązań przez załogi szeregu 
działów. Hutnicy przysporzyłi gos- 
podarce narodowej 2:553 tony surów 
ki, 400 ton koksu i inne artykuły. 

Zebrania oddziałowe, które odbyły 


się z okazji: zwycięskiego zakończe: 


nia realizacji zobowiązań, przerodzi 
ły się w żywiołową manifestację na 
cześć Związku Radzieckiego, które- 
© bohaterski lud przed 33 laty oba- 
ił ustrój ucisku i wyzysku, 

Wśród potężnego entuzjazmu za- 
łóg robotniczych. padło bojowe has- 


DUKCJĘ — ZBUDUJEMY PRE- 
DZEJ SOCJALIZM — WZMOCNI- 
MY ŚWIATÓWY OBÓZ POKOJU”. 

Swą twórczą postawę budowni- 
czych socjalizmu dokumentują-robot 
nicy huty „Pokój“ podjęciem no- 
wych zobowiązań. 

„Zobowiązujemy się wyproduko- 
wać do 6 listopada jeszcze 11000 ton 


w imieniu swych towarzyszy pracy 
— Wacław Przybyła. 

„Nasz wzmóżony Czyn Październi 
'kowy — stwierdzają robotnicy ińne 
go wydziału — to krok do przedter 
minowej realizacji Planu 6-leinie- 
go, to szybszy marsz do socjalizmu, 
t jeszcze jeden cios w rodżegaczy. 
"wojennych, i 

PE | 

Na maszynie z daleka już widać, 
tabliezkę z emblematami ZMP. 
Wrzecioną furkoczą z błyskawicz 
na szybkością —  łoskot maszyn 
utrudnia rozmowę. A przecież z 
prządką ZPB im. 1 Maja, ob. 
Stanisławą Manefel musimy dzi- 
siaj zamienić choć kilką słów. 

— Jak wasze zobowiązania, po 
djęte na cześć 33 wocznicy Rewo 
lucji Październikowej? 

Stasia przerywa na chwilę 
skrzętne czyszczenie wałków 1 
przykręcanie nitek. W tonie jej 
odpowiedzi przebija głębokie za 
dowolenie i duma. Ma się czym 
pochwalić. 

— W myśl mego zobowiązania 
przeszłam już z 3 stron na obsłu 
ge 4 stron szerokich maszyn, tzn. 


Górnicy radzieccy życzą swym braciom w Polsce 
sukcesów w budowaniu socjalizmu 


Przemówienie radiowę delegata górników Zagłębia Kuznieckiego 
czołowego górnika ZSRR, tow. Bałałajewa — do górników polskich 


MOSKWA (PAP). — Rozgłośnia 
moskiewska 19 bm, nadała następu- 
jące przemówienie delegata górni- 
ków. Zagłębia Kuznieckiego na If 
Wszechzwiązkową Konferencję O- 
brońców Pokoju W. Bałałajewa do 
górników polskich. Przemówienie to 
było następnie przetłumaczone na 
język polski, -~ 

Drodzy Przyjaciele! 
pokój Poiski Ludowej, 
pracy, górnicy! 

W imieniu górników Zagłębia Kuz 
nieckiego przesyłam Wam nasze bo- 
jowe, górnicze pozdrow: nie, 

Ludzie radzieccy nie chcą wojny. 
Ale nasze dążenie do pokoju nie jest 
podyktowane obawą przed atomow- 
cami zza oceanu, Niechaj nie myślą 


Bojownicy 0 
towarzysze 


panowie trumanowie, dullesowie, iż 


radziecka polityka pokoju jest ozna 
ką słabości naszego kraju. My, gór- 
nicy radzieccy, kochamy nasz mło- 
tek wrębiarski, przy pomocy którego 
wydoóbywamy węgiel. Niechaj pano- 
wie podżegacze lepiej nie próbują 
oderwać naszych rąk od pracy poko- 
jowej. Niechaj zapytają rozgromio- 
nych hitlerowców, jacy są górnicy, 
gdy chwycą za broń. 

Kochamy nasz piękny kraj, nasze 
fabryki, kopalnie, nasze miasta i 
wsie. Oto dłaczego dła nas obrona 
„pokoju to nie słowa, lecz sprawa ży- 
cia. Górnicy radzieccy będą nadal 
wraz z całym narodem sukcesami 
wytwórczymi wzmacnialć dzieło po- 
koju. 

Górnicy polscy! Z wielkim zain- 
teresowaniem śledzimy Wasze suk- 


cesy w budownictwie Waszej demo 
kratycznej Republiki, Każda tona 
czarnego złota, które wydobywacie, 
to wkład do wspólnego dzieła poko- 
ju, to potężny cios zadany knowa- 
niom npodżegaczy wojennych. 

My. górnicy radzieccy, dobrze zna 
my nazwiska najlepszych górników 
polskich — Wiktora Markiewki, bra 
či Bugdoł i wielu innych. Życzymy 
/Wam jeszcze większych sukcesów w 
"wykonaniu Planu 6-ietniego, w budo 

e socjalizmu. A 

Niech żyje pokój na całym świe- 
cie! Niech żyje przyjaźń narodu ra- 
dzieckiego i polskiego! Chwała Wo- 
dzowj narodów, Budowniczemu ko- 
munizmu, Towarzyszowi Stalinowi! 
— zakończył swe przemówienie W. 
Bałałajew. 


ło: „ZWIĘRSZYMY JESZCZE PRO 


surówki ponad plan“ — oświadczył 


1040 wrzecion. Przy tym wydaj 
ność moja nie tylko nie spadł, 
ale podniosła się, Osiagnęłam to 
dzięki dobrze zorganizowanej pra 
cy. Obecnie wykonuję mą bazę w 


110 proc. 

Stanisława Mancfel godnie ucz; 
ci rocznicę Wielkiej Rewolucji 
Paźdeiernikowej. Daje poważńy 
wkład w dzieło pokoju, «w dziste” 
wykonania planów  produkcyj 
nych. 

* + * 


W ZPB im. Hanki Sawickiej c4 
ła załoga żyje myślą o uroczy: 
stym dniu, w którym wszystkie 
postępowe narody świata czcić bę 
dą rocznicę Rewolucji Paźazierni 
kowej. Poważne zobowiązania po- 
djęli robotnicy wszystkich oddzia 
łów. Realizują je.co dzień przy 
swych warsztatach pracy. Gdzie 
tylko zajrzeć, wszędzie widać po 
godne twarze, wszędzie słychać 
słowa, które zapewniają, że zało» 
ga przełamie wszelkie trudności 
i że Czyn Październikowy zosta-: 
nie zrealizowany całkowicie. 


Jesteśmy w przędzalni. Te tu- 
taj kilka prządek podjęło zobowią! 
zanie przejścia na obsługę 6 stroni 
obrączniaków. Były tø tow. tow. 
Helena Pietranek, Zofia Doryń, 
Henryka Drabik. A dziś.. nie 3%' 


lecz 24 prządki pracują już na 6 
stronach.  Porwane przykładem, 
wspólnie postanowiły w ramach 
Czynu Październikowego rozwi- 
naé na niespotykaną dotychczas 
skałę wiełowarsztatowość. Dzielne 
są prządki ZPB im. Hanki Sawie_ 
kiej. Każda z nich obsługując 
1440 wrzecion zachowuje jedno 
cześnie wysoką wydajność. Przę- 
dzalnia w październiku wykonuje 
bieżący płan zobowiązaniowy w 
107,5 proe. 

A. oto skręcalnia: całą załoga 
przeszła tutaj 2 6 na 8 stron skreg, 
carek, Czyn zapoczątkowany 
przez tow. Szczecińskiego dł 
uczczenia 22 Lipca „święci teraz 
pełne triumfy, Robota aż się pa 
li w rękach. Najlepszym tego do 
wodem jest fakt, że skręcalnia 
wykonuje plan zobowiązaniowy w 
126 proc. |, 

Dotrzymuje: kroku przędzałni i 
skręcalni załoga szpułarńi i far. 
biarni. Ich zobowiazania  przy- 
śpieszenia wykonania planu Z0cz_ 
nego sę także pomyślnie realizo- 
wane, 


6 z 

Z poczuciem dobrze spełnione- 

go obowiązku powita klasa robot 

nicza Czerwonej Łodzi Wiełki 

Święto całej postępowej ludzko- 
ści. t 


Jan Skrzypczak i 


32 rocznicę powstania Komsomolu 


łej postępowej młodzieży świata, wał 
czącej o pokój i postęp. 

Młodzież polska przygotowuje się 
do uroczystego obchodń tej rocznicy, 
ZMP potęguje pracę, mającą na; ce- 
lu zapoznanie młodzieży ze wspania- 
ła historią walki i pracy. Komsomo- 
łu, z jego bogatymi doświadczenia- 


mi, a przede wszystkim z jego zwy”. 


cięską walką o komunistyczne wycho 
wanie młodzieży. 


o obradach 
ódzkiego PZPR w Łodzi 


W dyskusji zabierali głos tow. 
tow.: Wrotniak — I sekretarz KP w 
| Sieradzu, Kubicki — I sekretarz KP 
w Pabianicach, Lefikowa — przedst. 
Zarządu Wojewódzkiego Ligi Ko” 
biet, Ratajczyk — I sekretarz KP 
w Łodzi, Berke — przedst. Zarządu 
Wojewódzkiego ZMP, Suski — I se 
kretarz KP w Łowiczu, Kuras — 
kier. Wydziału Rolnego KW, Wy” 
pych — I sekretarz KP w Zduń- 
skiej Woli, Król — instruktor Wy 
działu Propagandy KW, Balcerski 
— I sekretarz KP w Piotrkowie, 
Kaluszko — I sekretarz KP w To 
maszowie, Skrzypczak — instruk 
tor Wydziału Propagandy KC, Ku 
siak — I sekretarz KP w Radom" 
sku,  Kościuszkowa — przewodni- 
cząca Prezydium Rady Narodo” 
wej w Kutnie, Wojtala — major 
Wojsk Polskich, Pogoda — I se- 
kretarz KP w Zgierzu, Sobiechart 
— sekretarz KM .'w Piotrkowie: 
Wojciechowski — kier. oddziałów 
POM, Przybylski — I sekrętarz 
KP w Skierniewicach, Pągowski — 
sekretarz Komitetu Zakładowego 
„Boruta” w Zgierzu, Fiałkowska — 
przedstąwicielka ZNP w Qzorko- 
wie, Czychel — I sekretarz KP w 
Wiełuniu, Grala — I sekretarz KP 
w Ozorkowie, Kiestrzyński — z-ca 
kier, Wydziału Propagandy KW, 
Rosiński — przewodniczący PRZZ 
w Ozorkowie, Wojciechowski — 
kier. Wydziału Kulturalno-Oświa- 
towego ORZZ w Łodzi. 


Dyskusję podsumował  człońek 
Komitetu Centralnego tow. Józef 
Kowalczyk, - 


Płenarne posiedzenie Komitetu 
Wojewódzkiego zakończona po- 
djęciem uchwały oraz edśpiewa- 
niem Międzynarodówki, 


Wojska Vietnamu 


u bram Langsonu 


GENEWA (PAP). — Jak donoszą 
(z Paryża, tamtejsza prasa nie ukry- 
wa faktu. że wojską Demokratycz- 
nej Republiki Vietnamu posuwają 
się szybko naprzód i znajdują się u 
ibram miasta Langson — znacznego 
jeśrodka o dużym znączeniu strate- 
gicznym w północnej części Tonki- 
nu. 

Dziennik „Łe Monde“ przyznaje, 
ze oddźfały francuskiego korpu- 
su ekspedycyjnego stale cofają się w 
tym rejonie w kierunku morza. W 
najbliższym czasie — pisze „Le Mon 
ge“ — ostatnie francuskie posterun- 
ki w północhym Tonkinie zostaną 
ewakuowane. 


Goebbelsowskie chwyty Trumana i $-ki 


Bezęzelna próba zamaskowania odbudowy hitlerowskiego Wehrmachtu w. Trizonii 
Godna odpowiedź ZSRR na prowokacyjne noty agresorów 


MOSKWA (PAP). — Agencja! 
"ASS donosi: Rządy Stanów Zjed- 
noczonych, Wielkiej Brytanii i Fran 
cji złożyły Rządowi Radzieckiemu 
jednobrzmiącą notę, zawierającą po 
zbawiene wszelkich podstaw twier- 
dzenie, jakoby policja ludowa Nie- 
mieckiej Republiki Demokratycznej! 
nie pełniła zwykłych funkcji policyj 
nych, lecz posiadała charakter woj- 
ską. 
W dniu 18 października Rząd Ra- 
dziecki przesłał do ambasad Sta- 
nów Zjednoczonych, W. Brytanii 1 
Francji odpowiedź na wspomnianą, 
notę. Tekst odpowiedzi brzmi nastę- 
'pująco: 

Do Rządu Stanów Zjednoczonych. 

Rząd Radziecki zapoznał się z tre- 
ścią noty Rządu Stanów Zjednoczo- 
nych, zawierającą twierdzenia, jako 
tby policja ludowa Niemieckiej Re- 
publiki Demokratycznej nie pełniła 
zwykłych funkcji i posiadała cha- 
rakter wojska. Rząd Radziecki sta- 
nowczo odrzu» powyższe twierdze- 
nia, jako pozbawione wszelkich pod 
staw. 

Policja ludowa została utworzona 


$ # z - 
Republiki Demokratycznej strzeże i 


broni porządku demokratycznego t 
praw, 


nej dyrektywy, do szeregów policji 
hudowej nie zostały dopuszczone 0- 
soby o nprofaszystowskich  pogla- 
dach. Policja ludową Niemieckiej 


zgodnie z 
Poczdam- 


ustanowionych 
uchwałami Konferencji 
skiej, 

Równocześnie Rząd Radziecki 
zwraca uwagę Rządu Stanów Zje 
dnoczonych na istnienie w za- 
chodnich strefach Niemiec „poli- 
cyjnych“ formacji, będących w 
istocie rzeczy oddziałami wojsko 
wymi. Uzbrojenie tych formacji, 
ich struktura organizacyjna, 
szkolenie kadr oficerskich w spe 
cjalnych szkołach jak również 
fakt, że formacje te regularnie 
przechodzą przeszkolenie wojsko 
we i biorą udział wspólnie z woj- 
skami mocarstw zachodnich w 
manewrach wojennych — nie po 
zostawia żadnej wątpliwości co 
do tego, że wspomniane formacje 
wcale nie są przeznaczone do 
pełnienia zwykłych funkcji poli- 
cyjnych, 


jeszcze w roku 1945, celem pełnie- Świadczy œ tym również nowojor 
nia normalnych policyjnych funkcji |ski komunikat ministrów Spraw Za=' 


ochrony porządku publicznego. Or* 
ganizacja i uzbrojenie policji ludo= 
wej odpowiadają dyrektywie Rady 
‘Kontroli Niemiec Nr 16 z dnia 6 l- 
stopada 1975 r, Jak wiadomo, zgo- 


„oprócz istniejących 


granicznych Stanów Zjednoczonych, 
(W. Brytanii i Francji, 
ny 19 września b, r. 


opńblikowa- 


W komunikacie tym ogłoszono, że: 
już w Zachod- 


dnie z wyżej przytoczoną dyrekty- 
wa, Rada Kontroli. uznała za ko- 
mieczne, by policja niemiecka wzię= 
ła „czynny udział w ochronie pra- 
wa i utrzymaniu porządku”, przy 
czym, w myśl wvmsqań wspomnia- 


nich Niemczech oddziałów  policyj- 
nych, zezwolono na utworzenie t. 
zw. „ruchomych oddziałów  policyj- 
nych“, które w rzeczywistości są for 
macjami wojskowymi, a prócz tego 
przewidziano udział Niemiec Za- 


chodnich w „zjednoczonych. siłach 
zbrojnych“. Innymi słowy, otwarcie 
przewiduje się odredzenie armii nie 
mieckiej, co. jest całkowicie sprzecz- 
ne z postanowieniami Konferencji 
Poczdamskiej o demilitaryzacji Nie- 
miec, 

Z powyższego wynika, że nięuza- 
sadnione twierdzenia odnośnie poli- 
„cji ludowej Niemieckiej Republiki 
(Demokratycznej były potrzebne rzą 
dowi USA po to, by zamaskować se 
paratystyczną i absolutnie bezpraw- 
ną akcję rządu USA, podjętą wraz z 
rządami W. Brytanii i Francji w 
kierunku utworzenia armii nienriec- 
kiej, zarówno w formię „ruchomych 
oddziałów policyjnych", jak i w for- 
mie udziału Niemiec Zachodnich w 
t zw. „zjednoczonych siłach zbroj- 
nych'. 

„Rząd Radziecki oświadcza, że 
nie pogodzi się z podobnymi po- 
czynaniami rządów USA, W. Bry 
tanii i Francji, zmierzającymi 
do odrodzenia w Niemczech Za- 
chodnich regularnej armii ' nie- 
mieckiej, 

$ s) 

Analogiczne noty Rząd Radziecki 
skierował również do rządów- Wiel- 
kiej Brytanii i Francji. 


Przed wyborami 


na Węgrzęch 
BUDAPESZT (PAP) — Masy pra 
cujące Węgierskiej Republiki Ludo- 
wej przygotowują się uroczyście do 


wyborów do rad narodowych, które 


odbędą się w całym kraju w -nie- 
dzielę, 22 października br, 
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If Wszechzwiązkowa Konferencja 
Obrońców Pokoju, zakończyła obra 
dy. Świat raz jeszcze miał mo- 
Żność przekonać się jak wielkie 
jest u ludzi radzieckich umiłowa= 
nie pokoju, jak potężna jest w nich 
wola obrony pokoju: 

„Wypowiadamy się za pokojem 
i bronimy pokoju” — stwierdza, 
przytaczając słowa Józefa Stalina 
chwalony przez Konferencję na 
kaz dla delegatów radzieckich na 
li Światowy Kongres Obrońców 
Pokoju. 

113,5 milliona ludzi radzieckich 
poleciło delegatom swym na Kon 
gres w pierwszych dwóch punktach 
nakazu: „Oświadczyć, że cały na- 
ród radziecki gotów jest zdecydo- 
wanie į stanowczo, ramię przy ra- 
mieniu z wszystkimi obrońcami 
pokoju na całym Świecie, walczyć 
6 zażegnanie niebezpieczeństwa 
wojny, o zapewnienie trwałego i 
ugruntowanego pokoju”, 

Od pierwszych chwil istnienia 
państwa radzieckiego ludzie ra- 
dzieccy czynami dawali wyraż nie 
złomnej woli utrwalenia pokoju. 
Walka o bezpieczeństwo zbioro- 
we, walka o rozbrojenie, walka 
przeciwko siłom faszyzmu, a w 
latach powojennych konsekwent- 
na walka o poszanowanie i reali- 


zację umów międzynarodowych, ol 


zlikwidowanie sił, stanowiacych 
groźbę dla pokoju, pogłębienie 
współpracy między narodami — oto 


Nakaz nar 


etapy walki, jaką naród radziecki 
, toczy w imię szczęśliwego jutra 
„ludzkości, Taki jest bilans, z jakim 


delegaci radzieccy pojadą na 
Il Światowy Kongres Obrońców 
Pokoju. 


uPotwierdzić, że naród radziecki 
jest nieuqięty w swym żądaniu za- 
każu broni atomowej jako oręża 
agresji i masowej zagłady ludzi 
oraz uznania za zbrodniarza wojen 
nego tego rządu, który pierwszy 
broni tej użyje”. i 

1:55 milionami podpisów pod 
Apelem Sztokholmskim, pełnym po 
perciem: dla deklaracji złożonej na 
forum ONZ przez delegata radziec 
kiego w sprawie usunięcia groźby 
nowej Voley oraz utrwalenia po- 
koju i bezpieczeństwa narodów, 1w- 
dzie radzieccy dali dowód swej 
niezłomoej woli okiełznania tych, 
którzy wygrażają ludzkość; bambą 
atomową, którzy w swych planach 
idą dalej niź najwięksi zbrodniarze 
hitlerowscy. 

W punkcie trzecim nakazu „na” 
ród radziecki poleca swoim delega 
tom wysunąć żądanie redukcji 
wszystkich rodzajów broni, a w 
punkcie czwartym — potępić zbroj 
ną agresje i inqerencję z zewnątrz 
w wewnętrzne sprawy narodów, 
wyraża pełen gniewu protest prze 
ciwko zbrojnej agresji amerykań- 
skiej w Korei”. 

Naród radziecki zawsze stał na 


5-lecie „Chłopskiej Drogi“ 


Pięć lat temu— w trudnych pio- 
nierskich warunkach, zespół re- 
dakcyjny „Chłopskiej Drogi" wy 
dał pierwszy numer pisma Komi 
tetu Centralnego Polskiej Partii 
Robotniczej, pisma przeznaczone- 
go dla pracującego chłopstwa. 
Pięć lat temu nad numerem no- 
wej gazety pochylał się chłop pol 
ski orzący po raz pierwszy swoją 
a nie obszarnicza ziemię, chłop 
który w sojuszu robotniczo-chłop 
skim realizował w terenie refor- 
mę rolną. 


Czy „Chłopska Droga" dała pra 
cującej wsi to czego od niej ocze 
kiwała? Niewątpliwie tak! Mówi 
ła jej o tym, że sojusz robotniczo- 
chłopski krzepnie w walte ze 
wspólnym wrogiem klasowym: ka 
pitalistą, obszarmikiem i boga 
czem wiejskim, że wieś polska 
wchodzi na nową drogę, że znik 
nie z niej wyzysk i niesprawiedli 
wość, że czeka ją lepsza przysz= 
łość, dobrobyt i szczęście. 


„Chłopska Droga” szła na wieś 
w coraz większej ilości egzempla 
rzy, rosła ilość jej czytelników, 
zaczęły masowo napływać listy. 
Najpierw byli to nieliczni kores- 
pondenci anonimowi — pisali o' 
swych bolączkach i troskach. Gdy 
przekonali się, że to naprawdę 
ich gazeta, że pomaga im w każ- 
dej trudnej sytuacji, że wspiera 
ich w walce, służy nie tylko ra= 
dą, ale przychodzi gdy potrzeba z 
bezpośrednia pomocą, podpisywa 
li już swe listy pełnym nazwis- 
kiem i chlubili się faktem, że są 
korespóndentami, Dzięki tym ko 


respondencjom „Chłopska Dro- 
ga“ coraz lepiej spełniała swe za: 
dania, coraz mocniej wiązała sie 
z życiem wsi, stawała się nie tyl 
ko propagandzistą i agitatorem. 
ale organizatorem mas chłop- 
skich pod przewodnictwem klasy 
robotniczej do walki z wrogiem 
klasowym. do walki o lepsze ju- 
tro wsi. 

„Chłopska Droga* w ciagu pige- 
ciu minionych lat może się posz= 
czycić wielkimi sukcesami. Stała 
się ona nosicielem prawdy naszej 
Partii wśród pracujacych chło- 
pów, wpajała im socjalistyczne 
idee przebudowy wsi. Stała się 
prawdziwym orężem Partii, orę* 
żem zwalczającym pozostałości po 
dawnym ustroju wyzysku i nie- 
sprawiedliwości; pomaga demas- 
kować i bić bogacza wiejskiego. 

„Chłopska Droga* pomaga chło 
pu w socjalistycznej przebudowie 
wsi, zapoznaje chłopa z doświad 
czeniami przodującej wsi rudziec 
kiej, uczy jak pracować lepiej i 
wyfłajniej, wskazuje jak mają 
pracować organizacje partyjne w 
powiecie, gminie, gromadzie. 

Wieś polska u boku klasy robo 
tniczej walczy dziś © pokój, wal- 
czy przeciwko wojnie, zwiększa= 
jąc swe osiągnięcia produkcyjne 
w wypełnianiu Planu 6-1etniego, 

„Chłopska Droga" spełnia szczy 
tne 1 chlubne zadania, umacnia 
sojusz robotniczo - chłopski, któ- 
rego hasła wypisała na swym 
sztandarze, pomaga masom pracu 
jącego chłopstwa przyswoić sobie 
i realizować linię polityczną na- 
szej Partii i Rządu. 


stanowisku decydowania przez na- 
rody o własnych sprawach, zaw- 
sze potępiał każdą agresję, każdą 
interwencję w wewnętrzne sprawy 
narodów. Hasło „Ręce precz od 
Kotei' szerokim echem odbilo się 
w całym kraju Socjalizmu, Głosem 
swych delegatów, tow. Malika i 
tow, Wyszyńskiego, miliony ludzi 
radzieckich napiętnowały zbójecką 
agresję imperialistów amerykań" 
skich w Korei, barharzyńskie bom 
bardowania, w niczym nie ustępu- 
jące hitlerowskim nalotom Śmierci, 


W punkcie piątym nakazu na: 
ród radziecki pólecił swym dele- 
qatom wysunięcie żądania zakazu 
propagandy na rzecz nowej wojny 
i sporządzenia listy podżegaczy 


odu radzieckieg 


wojennych, Naród radziecki do 
maga się, by umiłkł głos ludobój- 
ców z powołania, którzy uważając 
metody hitlerowskie za przesta- 
rzałe, domagają się nowej wojny 
— wojny udoskonalonej użyciem 
dżumonośnych pcheł, bomb atomo- 
wych i gazów, 


Delegaci radzieccy na Il Świato- 
wy Kongres Obrońców Pokoju wy» 
stąpią silni potega jednomyślnego 
poparcia, jakiego udziela im cały 
naród radziecki, silni poparciem se- 
tek milionów ludzi na całym świe- 
cie, którzy w Związku Radzieckim 
i jego Wodzu, Józelie Stalinie, wia 
dzą najpewniejszego obrońcę 


0 Dep 


re 


esza Rady Ministrów ZSRR i KG WKP (b) 


z okazji 20-lecia powstania 


Chakasskiego Obwodu Autonomicznego 


MOSKWA (PAP) — W związku 


z 20-leciem Chakasskiego Obwodu | pracujące Chakassji 
Ministrów | twem partii Lenina-Stalina, 


Autonomicznego, Rada 


W ciągu ubiegłych 20 lat masy 
pod kierownie* 
korzy* 


ZSRR i KC WKP(b) skierowały do| stając z braterskiej pomocy narodit 
Rady Deputowanych ludu oracujące-| rosyjskiego osiągnęły poważne suk- 
go Chakasskiego Obwodu Autonomi-| cesy w rozwoju przemysłu, rolnictwa 


cznego i Chakasskiego Komitetu Ob 
wodowego WKP(b) depeszę powital 
a. ą 

W depeszy tej Rada Ministrów 
ZSRR i KC WKP(b) podkreślają, że 
Wielka Socjalistyczna Rewolucja Pa 
ździernikowa wyzwoliła masy pracu 
jace Chakassji spod ucisku feudalno- 
kapitalistycznego i stworzyła wszel- 


kie niezbędne warunki dla gospodar 


swych interesów — OBROŃCĘ |czego i kulturalnego rozwoju tego 


POKOJU. 


kraju. 


Rohoinicy polscy meltują towarzyszom radzieckim 


o osiągniętych sukcesach produkcyjnych 
na cześć Wielkiej Rewolucji Październikowej 


— 


WARSZAWA (PAP). w 
związku ze zbliżającą stę 33 rocz- 
nicą Wielkiej Socjalistycznej Re 
wołucji Październikowej robotni 
cy polscy przesyłają listy do ro- 
botników radzieckich, opisując w 
nich entuzjazm z jakim polski 
świat pracy przygotowuje się do 
obchodu radosnego święta i wy- 
rażając wdzięczność za braterską 
pomoc. Listy zawierają meldunki 
o osiągniętych sukcesach produk 
cyjnych. 

Drogowskazem dla nas są słowa 
LENINA: „O ostatecznym zwycię* 
stwie nad gnijącym kapitalizmem de 
cyduje wyższa forma i wydajność 
pracy w socjalizmie“ — piszą włók- 
niarki i włókniarze Bogatyńskich Za 
kładów Przemysłu Bawelnianegg do 
załogi Bawełnianego Kombinatu im. 
Lenina w Głuchówie. 

W dalszym ciągu listu czytamy 
m, int 

Realizując te wskazania Wielkie- 
go Lenina podnieśliśmy w tym ro* 
ku wydajność pracy o 12 proc. 

Dla uczczenia rocznicy Wielkiej 
Rewolucji Październikowej ptrzyję” 
liśmy nowe zóbowiązanią produkcyj 
ne. (Postanowiliśmy do końca roku 
wyprodukować ponad plan tkaniny 
— wartości 15.806.700 zł. 

Pod wodzą Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej, wzorując się na 
Wszechzwiazkowej Komunistycznaj 
Partii (bolszewików) i Waszych osią 
gnięciach, przyspieszymy budowę so 
cjalizmu w Polsce i pracą swoją wy 
walczymy trwały i sprawiedliwy po 
kój na świecie. 

* p E 

Załoga zespołu PGR Udanin, pow. 
Środa Śląska, pisze w liście do ro- 
bothików sowchozu Karawajewo ob 
wodu kostromskiego m. in.: 

Dzieki wspaniałym  zwycię* 
stwom bohaterskiej Armii Ra- 
dzieckiejj pod wodzą Wielkiego 
Stalina, naród polski odzyskał wol 
ność. Do Polski wróciły Ziemie 
Zachodnie, które zapospodarowa- 
Hśmy przy braterskiej pomocy 
Związku Radzieckiego. 

Dzięki Waszej brątniej pomocy w 


Nowe pogwałcenie Karty ONZ! 


Amerykańska maszyna do głosowania przyjęła 
bezprawną „rezolucję siedmiu“ 


NOWY JORK (PAP), — W dniu 
19 października toczyła'się w Kô* 
misji Politycznej Zgromadzenia Nā- 
rodów Zjednoczonych w dalszym 
ciągu dyskusja nad projektem cezo- 
lucji „siedmiu“ nazywanej przez jej 
autorów „wspólną akcją na rzecz po 
koju', 

W skład komisji, mającej czuwać 
nad utrzymaniem pokoju, weszliby 
w myśl wniosku autorów rezolucji, 
delegaci następujących 14 krajów: 
Stanów Zjednoczonych, Anglii, Fraa 
cji, Związku Radzieckiego, Chin, Ko 
lumbii, Czechosłowacji Indii, Iraku, 
Państwa Izrael, Nowej Zelandii, 
Szwecji, Pakistanu i Urugwaju, - 

W skład tzw. „komitetu zarządzeń 
zbiorowych" wesziiby w myśl proje 
ktu autorów rezolucji, przedstawicie 
le następujących 14 krajów: Austra= 
li, Belgii, Brazylii, Burmy, Kanady, 
Fziptu, Francji, Meksyku, Filipin. 
Turcji, Anglii, : Stanów Zjednoczo* 
nych, Wenezueli i Jugosławii. 

Po przemówieniach szeregu dele- 
gatów odbyło się głosowanie w spra 
wie składu komisji mającej czuwać 
nad utrzymaniem pokoju. Skład za- 
proponowany przez autorów rezolu- 
cji został zaaprobowany 50 głosam): 
przy 8 delegatąch wstrzymujących 
się od głosu. Nikt nie głosował prze 
ciwko. Delegacje ZSRR, Polski. U: 
krainy, Czechosłowacji i Białorusi 
głosowały za składem  proponowa- 
nym przez autorów rezolucji. 

Po ogłoszeniu wyników, delegat 
radziecki Malik oświadczył, że dele* 
gacja ZSRR głosowała za składem, 
proponowanym przez autorów rezo- 
lucji z tym, że domniemywa się. iż 
termin „Chiny“ oznacza przedstawi- 
ciela rządu Chińskiej Republiki Lu- 
dowej, który jest jedyną rzeczywi- 
stą i legalną władzą Chin. 

Następnie przeprowadzono gloso- 
wanie nad składem tzw. „komitetu 
zarradzeń zbiorowych“, Skład pro- 
ponowany przez autorów rezolucji 
został "sanrobowany 50 głosami 


przy 5 delegatach wstrzymujących 
się od głosu, 

Przedstawiciel ZSRR Malik wyjaś 
nił, że delegacja radziecka wstrży- 
małą się od głosu, ponieważ jest prze 
ciwna utworzeniu „komitetu zarzą- 
dzeń zbiorowych” z przyczyn wyłusz 
czonych przez przewodniczącego de- 
legacji ministra Wyszyńskiego na 
poprzednim posiedzeniu. 

Komisja Polityczna przystąpiła do 
głosowania nad całością projektu te 
zolucji „siedmiu”, 

Projekt został uchwalony 50 gło- 
sami. Przeciwko projektowi głosowa 
ły delegacje ZSRR, Ukrainy, Biało- 
rusi, Polski i Czechosłowacji. 

Delegacje Argentyny i Syri 
wstrzymały się od głosu, Delegaci 15 
landii ; Yemenu byli nieobecni ne po 
siedzeniu. 


„Delegat Indii oświadczył, że dwa 
punkty uchwalonej rezolucji są dla 
Indii nie do przyjęcia. W szczególno 
ści nie do przyjęcia jest najważniej 
szy punkt rezolucji, przewidujący u= 
tworzenie przeż państwa należące 
do ONZ specjalmych oddziałów woj 
skowych, które mogłyby być użyte 
na rozkaz (albo jak mówi rezolucja 
na „zalecenia”*) Zgromadzenia Ogól- 
nego. Jest rzeczą co najmniej wątpi 
wą — powiedział delegat Indij — 
czy ten punkt rezolucji pozostaje w 
zgodzie z Kartą Narodów Zjednoczo 
nych, Ten punkt rezolucji zmierza 
nie tyle do zabezpieczenia pokoju i 
zapewnienia współpracy narodów, 
ile do utworzenia sił zbrojnych ONZ 
i dlatego delegacja Indii wstrzyma= 
ła się od głosu. 


dostarczeniu nam maszyn i narzędzi 
zwycięsko wykonaliśmy Plan 3-letni 
oraz przedterminowo realizujemy 1 
rok Planu 6-letniego, który stworzy 
podstawy socjalizmu w naszym kra 


ju. 

Po wyliczeniu przez załogę szere- 
gu zobowiązań, podjętych na cześć 
33 rocznicy Wielkiej Rewolucji — 
w zakończeniu listu czytamy: 

Pod przewodem Polskiej Zjedno- 
czonej Partii Robotniczej i Towarzy 
Szą Bieruta dołożymy i my cegiełkę 
do wielkiego dzieła budowy pokoju 
na świecie. 

* 
ka 

Członkowie spółdzielni produkcyi 
nej im, Marcelego Nowotki w Witez 
kowie pow. Środa na Dolnym Śląs- 
ku, Której przewodniczący w ub. ro- 
ku podczas swego pobytu w Związ- 
ku Radzieckim zapoznał się z osia- 
gnięciami kółchozu im. Chruszcżo- 
wa w rejonie Odessy — wystosowa- 
l do tego kgłchozu list, w którym 
czytamy m, in.: 


| 


Przesyłamy Wam najserdeczniej- 
sze, braterskie pozdrowienia, jako 
tym. którzy pierwsi zbudowali so= 
cjalizm, którzy pokazali nam, jak 
wyzwolić się od ucisku klasowego i 
jak przebudować gospodarkę indywi 
dualną na gospodarkę zespołową. 

Jesteśmy szczęśliwi, że możemy 
czerpać z doświadczeń tych, którzy 
zbudowali wieś socjalistyczną, Do- 
świadczenia te pomagają nam szyb- 
ciej kroczyć drogą dobrobytu i budo 
wać lepszą przyszłość naszego kīa- 
ju. 

Następują zobowiązania członków 
spółdzielni, podjęte dla uczczenia 
Wielkiej Rocznicy Październikowej. 

Przedterminowa _remlizacja na- 
szych zadań — to nasz wkład do n- 
gruntowania pokoju światowego, na 


czele którego stoi Związek Radziec-. 


ki i Wódz całej postępowej ludzko- 
ści Wielki Stalin — czytamy w za- 
kończeniu listu. 


i kultury. 

Dekretem Prezydium Rady Naj- 
wyższej ZSRR liczna grupa przodue 
jacych ludzi Obwodu — robotników, 
kołehoźników, działaczy nauki i kute 
tury odznaczona została orderami ł 
medalami. 4 


20 lat temu utworzony został w 
ZSRR Chakasski Obwód Autonominz 
jay — jeden z obwodów RFSRR na 
Syberii. 

| Chakasski Obwód Autonomiczny 

znajduje się w odległości ponad 4 
tysięcy km od Moskwy. Do Rewolu- 
cji Październikowej był to jeden % 
najbardziej zacofanyen obwodów 
Rosji carskiej. 

Rewolucja Paździesnikówa zapo4 
czątkowała ogromne przeobrażenia 
w życiu narodu chąkassxiego. W Che 
wodzie znajduje się obecnie qk. 400 
szkół, Chakassowie nie mieli przed 
Rewolucją swojego piśmiennictwa. W 
roku 1927 zaczął się tutaj ukazywać 
dziennik w języku chakasskim. 


Repatrianci z Francji 


dziękują Prezydentowi RP 
za troskliwą opiekę 


WARSZAWA (PAP) — Stuosobu= 
wa grupa repatriantów polskich po 
wracających z Francji przesłała do 
Prezydenta RP Bolesława Bieruta pi 
smo, w którym dziękując za troski 
wą opiekę, jakiej doznała po przy« 
byciu do kraju pisze m. in; 


„Jako obywatele Wolnej Rze- 
czypospolitej Polskiej obiecujemy 
Obywatelowi Prezydentowi od- 
dać wszystkie swoje siły i zdolno 
ści dla dobra i rozbudowy naszej 
ojczyzny”, 

List podpisali członkowie powra= 
cającej grupy. 


Nicgagnąca miłość do ZARR podirzyma Ind ugostawii 


w jego ciężkiej walce o obalenie titowskiej dyktatury 
Uroczystość w Warszawie w VI rocznicę 


wyzwolenia Belgradu przez bohaterską 
Armię Radziecką «u 


WARSZAWA (PAP) — Staraniem 
anty-titowskich jugosłowiańskich emi 
grantów politycznych, przebywaja- 
cych w Polsce, odbył się dnia 20 bm. 
w Warszawie, w siedzibie Komitetu 
Słowiańskiego, Uroczysty wieczór, po 


święcony VI rocznicy wyzwolenit 
Belgradu przez bohaterską Armię 
Radziecką. 


Uroczystość, na którą przybyli H- 
czni przedstawiciele Polskiej Zjedno 
czonej Partii Robotniezej, Komitetu 
Słowiańskiego, związków zawodo- 
wych, Ligi Kobiet i ZMP, zagaił 
dziennikarz jugosłowiański, Nikoła 
Sandułowicz: 

„W nli dzisiejszym mija sześć lat 
od chwili, gdy na falach eteru roz- 
legł się głos z Moskwy, obwieszcza- 
jący światu rozkaz Generalissimusa 
Stalina © wyzwoleniu stolicy naszego 
kraju — Belgradu przez Armię Ra- 
dziecką i jednostki narodowo-wyzwo- 
deńczej armii jugosłowiańskiej". 

Z tej drogi, po której pragnął i 
pragnie kroczyć nasz naród, zepchnę 
ła go zdradziecka klika Tito. Wy- 
zwolony przed 6 laty przez Armię 
Radziecką Belgrad znajduje się obe- 
cnie pod potwornym jarzmem terro- 
ri faszystowskiego, który prze- 
kształca Jugosławię w przybudówkę 
do planu Marshalla i atlantyckiego 
bloku agresywnego. 

Przemówienie swoje mówca koń- 
czy wśród oklasków słowami: „Kla- 
sa robotnicza Jugosławii i jej awan- 
garda, która przewodzi masóm ludo 
wym, zapewnia swych przyjaciół, że 
wypełni swe święte i zaszczytne za 
dania, że uczyni wszystko, aby wy- 
prowadzić Jugosławię na droge po- 
kóju, na drogę demokracji ludowej 
i socjalizmu”. i 

Referat okolicznościowy wygłosił 
red. Jerzy Kowalewski. Opisując cięż 


Naród niemiecki połępia 


politykę wojenną Adenauera 


BERLIN (PAP) — Przewodniczą- 
ley Kościoła ewangelickiego Hessji 
pastor Niemoeller, otrzymuje €o- 
dziennie setki listów, zawierających 
podziękowanie ża stąnowisko, jakie 
zajął on w związku z polityką remi- 
ltaryzacji rządu w Bonn. 

95 proć., narodu niemieckiego — 
głosi jeden z listów — poznało, co 
oznaczają dla Niemiec i świata dwu 
krotne zbrojenia i dwukrotnie w ten 
sposób wywołana wojna. Nie chcemy 
być obecnie znowu wodzeni za nos 
przez znikomą mniejszość. 

Inny list stwierdza: „Odmawiamy 
prawa reprezentowania interesów na 
rodowych rządowi, który wbrew 9l- 
brzymiej większości Niemców stara 
się wpędzić nasz kraj w odmęty znisz 
czenia”, 


* 
BERLIN (PAP) — W zwiazku z 


zaniepokojeniem, jakie wywołała 
wśród ludności niemieckiej zapowiedź 
remilitaryzacji Niemiec Zachodnich, 
dziennik „Stuttgarter Zeitung“ stwier 
dza, że ludność zachodnio-niemiecka 
potępia katastrofalna politykę remi- 
litaryzacji Niemiec, politykę realizo- 
wang przez rząd Adenauera na roz- 
kaz. jego amerykańskich mocodaw- 
ców. ` Dziennik wyraża pogląd, że 
rząd nie cieszący się poparciem na- 
rodu, nie powinien pozostać u wła- 
dzy i w związku z powyższym domā 
ga się natychmiastowej dymisji Ade. 
nauera. 
x a * 

BERLIN (PAP) — Polityka remi 
litaryzacji Niemiec Zachodnich odbi- 
ja się coraz bardziej na gospodarce 
"Trizonii, a w szezególności spada ona 
ciężarem nie do zniesienia na harki 
ludności brącującej. 


Weczóraj prasa niemiecka doniosła, 
że marionetkowy rząd w Bonn otrzy 
mał od anglo-amerykańskich władż 
okupacyjnych polecenie wypompowa- 
nia z ludności Trizónii drogą 
podwyższenia podatków, dalszego 
miliarda marek na uruchomienie 
przemysłu zbrojeniowego. 


eT 


BERLIN (PAP) — Jak donoszą 
dzienniki niemieckie, jeden z człon- 
ków faszystowsko - militarnej orga- 
nizacji „Bruderschaft“ podał do wia 
domości, popierając swe wywody au: 
tentycznymi dokumentami, że już w 
marcu br. wezwano sztab Guderiana, 
składający się z 80 byłych oficerów 
hitlerowskich, do Waszyngtonu. 
Sztab Guderiana otrzymał polecenie 
przygotowania „planu reorganizacji 
niemieckich sił zbrojnych» 


ką i pełną poświęcenia walkę ludu 
jugosłowiańskiego z najeźdźcą, ludu 
zdradzanego i sprzedawanego przez 
nikczemną bandę Tito, mówca pode 
kreśla, że przybycie wyzwoleńczej 
Armii Radzieckiej dp Jugosławii by- 
ło radosnym wydarzeniem w życiu 
ładu jugosłowiańskiego, który od 
dziesiątków lat wiązał swoje nadzie 
je na wolność i sprawiedliwość z isū- 
nieniem Związku Radzieckiego . 

A im silniejsze i  serdeczniejsze 
były te uczucia ludu jugosłowiań- 
skiego do Związku Radzieckiego, 
tym mroczniejsze i bardziej nienawi- 
stne stawały się oblicza wrogów lu- 
du jugosłowiańskiego — Tita, Ran- 
kovicza, Pijade, Kardela i innych 
członków tej nikczemnej kliki, która 
przygotowywała grunt dla konttre- 
wolucyjnego przewrotu. 

„Fałszowanie prawdy o roli ZSRR 
w walce narodowo-wyzwoleńczej łu- 


dów Jugosławii — stwierdza mów= 
ca — było jednym 2 najważniaj. 
szych zadań titowskich renegatów w 
służbie interesów — imperialistycz- 
nych. Przystąpiłi też do realizacji te 
go zadania z zastosowaniem WSszys% 
kich podstępnych i prowokatorskich 
metod, wypracowanych przez dywer 
syjne i zdvadzieckie organizacje | u- 
grupowania, od trockistów zaczyna- 
jąc i na wywiadzie hitlerowskim Í 
amerykańskim kończąc”, 

Red. Kowalewski kończy przemó- 
wienie, stwierdzając, iż przeciwko 
faszystowskiej dyktaturze Tito staje 
do walki lud jugosłowiański, Sztanda 
rem jego w tej walce jest nauka 
Marksa — Engelsa — Lenina — Sta 
lina, źródłem skąd lud jugosłowiań- 
ski czerpie i czerpać będzie siły do 
ciężkiej wałki o obalenie dyktatury 
titowskiej, jest i bedzie niegasnąca 
ani na chwilę miłość do ZSRR. 

Wśród wielkiego entuzjazmu zosta 
je jednomyślnie uchwalony tekst li- 
stu do Prezydenta Rzeczypospolitej 
Polskiej Bolesława Bieruta. Zebrani 
wstając intonują Międzynarodówkę. 


Nowy numer czasopisma 


„O trwały pokój, o demokrację ludową" 


BUKARESZT (PAP) — Ukazał 
się tutaj kolejny, 42 numer czaso- 
pisma „O trwały pokój, o demokra 
cję ludowa“ — organu Biura Infor- 
macyjaego partii komunistycznych 
i robotniczych. 


Artykuł wstępny poświęcony jest 
bohaterskiej walce narodu koreań- 
skiego o wolność i niepodległość. 


W bieżącym numerze znajdujemy 
artykuł członka Radzieckiego Komi- 
tetu Obrony Pokoju — poety A. Sur 
kowa poświęcony II Wszechzwiąz- 
kowej Konferencji Obrońców Poko= 
ju oraz nakaz dany delegatom ra=- 
dzieckim na Ii Światowy Kongres 
Obrońców Pokoju. 


„O pokój, walność i dobrobyt lu- 
du* — pod tym tytułem czasopismo 
publikuje wyjatki z przemówienia se 
kretarza generalnego Komunistycz- 
nej Fartii Włoch — Palmiro Togliat 
ti, wygłoszonego na plenum KC Par 
tii, które odbyło się w dniach 10 — 
12 października br. z 


bourzystowskiej 


Wiele miejsca poświęca czasopis- 
mo materiałom demaskującym fa- 
szystowską klikę Tito — gorliwego 
agenta imperialistów amerykańsko- 
angielskich, dusiciela narodu jugo- 
słowiańskiego. Członek KC Komuni 
stycznej Partii Austrii — Henryk 
Fritz w artykule pod tytułem „Agen 
ci kliki Tito — wrogowie klasy ro- 
botniczej Austrii" stwierdza, że Ju 
gostawia titowska jest jednym z naj 
bardziej niebezpiecznych ognisk pro 
wokacji wojennych w Europie. 


W komentarzu politycznym Jan 
Marek maluje wstrząsający obraz nę 
dzy mas ludowych w Jugosławii, do 
której doprowadziła je klika Tito = 
Rankowicza. 

W numerze znajdujemy ponadto 
artykuł sekretarza generalnego Ko- 
munistycznej Partii Anglli — Harry 
Pollitia pt. „Konferencja partii la- 
w Margate“ oraz 
list z Polski pt. „Warszawa rośnie", 


57.408 cegieł w 6 godz. 53 min. 


ułożyła trójka murarska ze Szczecina 


WARSZAWA (PAP). — Pracu 
jący przy budowie szybkościow= 
ca zespół murarski PBP Nr 5 w 
Szczecinie w osobach: Stanisła- 
wa Twardowskiego, Leona Kwiat 
kowskiego i Stefana Jadcząka, re 
alizując zobowiązania październi ` 
kowe pobił w dniu 18 bm, dotych 
czasowy rekord Polski, ustalony 
przez murarzy kieleckich, kładąc 
w ciągu 6 godziń 58 minut — 

co stanowi 1721 


57.408 cegieł, 
proc. normy. 


Praca nie trwała 8 godzin, 
gdyż uniemożliwił ją deszcz. Re- 
kord ten został pobity dzięki zo- 
bowiązaniu dzielnego zespołu, któ 
ry wrBz z 6-osobową grupą trans 
portu wewnętrznego i 15-osobową 
grupą transportu zewnętrznego +> 
zaprawy zobowiązał się dla ucz- 
ezenią 38 rocznicy Rewolucji Paź 
dziernikowej i Il Światowego 
Kongresu Obrońców Pokoju, po- 
bić dotychczasowy rekord Polski, 
wynoszący 44,800 cegieł, 


St À 


0 zadaniach Partii w dziedzinie ideologicznego szkolenia 


Z dyskusji na Plenum KW PZPR w Łodzi 
ba REZ ROA „| OSIĄGNIĘCIA I BRAKI W SZKOLENIU | ze: z eeens 


T sekr. KP PZPR w Kutnie | I sekr. KM w Tomaszowie Maz, 
wojewódzkiej organizacji partyjnej 


Walka klasowa przebiega również Objąć szkoleniem większą ilość agitatorów 
(Z referatu tow, Antoniego Kubickiego sekreiorza KWPZPR w Łodzi) 


na odcinku szkolenia partyjnego tura omawiana jest na posiedze- 


Dotychczasowa praktyka oraz 
doświadczenie uczą nas, że tam, 
gdzie członkowie Partii uzbrojeni 
są w oręż ideologiczny, tam szyb 
ciej następuje przeobrażenie wsi. 
Wróg klasowy, lękając się naj- 
skuteczniejszego bojowego oręża 
teorii marksistowskiej — usiłuje 
nie dopuścić do wzrostu uświado 
mienia naszych członków. Wróg 
stara się przenikać nawet do sze 
regów uczestników kursu, aby 
RAY tam swą kręcią robo- 
ę. 
I tak np. na kursie partyjnym 
w majątku Błonie, wróg rozpu- 
ścił pogłoski, jakoby słuchacze po 
ukończeniu nauki mieli zostać wy 
słani poza województwo łódzki>. 
Podobnie było w  Wojsławicach. 
Gdzie indziej wróg zastosował ta 
ktykę upijania uczestników kursv. 
W innym wypadku wykorzystywa 
no najdrobniejsze nawet opóźnie- 
nie wykładowey, aby czynić próby 
wywołania niezadowolenia wśród 
słuchaczy i skłaniać ich do porzu 
cenia nauki. 

Cel wroga jest jasny: 
on utrudnić masom 
zdobywanie najpotężniejszej bro- 


usiłuje 


Rugrnumi Berks 
Zarząd Wojewódzki ZMP 


partyjnym | 


ni, jaką” stanowi nauka marksiz- 
mu-lerninizmu. 

Komitet nasz, doceniając zna- 
czenie walki klasowej na odcinku 
szkolenia partyjnego i po prze- 
analizowaniu przejawów tej wal- 
ki, postanowił wprowadzić ścisła 
ewidencję słuchaczy i wykładow- 
ców, stałą kontrolę zajęć oraz na 
tychmiastową sprawozdawczość o 
przebiegu, frekwencji i treści na- 
uczania na wykładach. Przyczyni 
się to w znacznym stopniu do 
zlikwidowania szkodliwych usiło- 
wań wroga klasowego, a zarazem 
zapewni lepsze wyniki szkolenia 
partyjnego: 


Organizacje partyjne wojewódz 
twa łódzkiego mają za sobą po- 
ważne osiągnięcia w rozbudowie 
sieci szkoleniowej. W ubiegłym 
roku powstało 500 kursów, obej 
mujących łącznie 13.000 słucha” 
czy. Realnym wynikiem zeszło- 
rocznego szkolenia partyjnego jest 
skierowanie 1.252 słuchaczy do 
kadry agqitatorów, zakwalilikowa- 
nie 451 spośród nich na prelegen- 
tów i 329 — jako kandydatów na 
wykładowców, 

Jednakże nakreślony plan szko” 
lenia partyjnego nie został wyko- 
nany, gdyż poważna część słucha- 
czy nie przystąpiła dó zajęć repe 


tycyjnych, niektórych zaś kursów 
nie zakończono. 

Przyczynę tego stanu rzeczy na 
leży dopatrywać się w 3 zasadni” 
czych, podstawowych brakach pra 
cy naszych organizacji partyjnych 


na odcinku szkolenią ideologicz- 
nego: 
po pierwsze — w niedosłtatecz- 


nym kierowaniu szkoleniem” przez 
instancje partyjne; 
po druqie — w niedość starannym 


przygotowaniu kadry wykładow” 
ców; 
po trzecie — w niewłaściwym 


planowaniu sieci szkolenia i braku | 


kóntroli, 


Janusz Król 
InstruktonB propagandy. KW. 


Trzeba właściwie wykorzystywać pracę 


instruktorów propagandy w komitetach powiatowych 


Przyczyn niedostatecznego szko 
lenia partyjnego w ub. roku 
dopatruję sie micdzy innymi w 
niedocenianiu przez niektóre Ko 


Musimy usprawnić pracę 


na odcinku szkolenia członków ZMP 


"Praca kół szkoleniowych w 
ZMP w ub. roku pozostawiała 
wiele do życzenia, Do lutego br. 
panował na tym odcinku poważ 
ny chaos, Nie nawiązano współ- 
pracy z kierownictwem kursów, 
ani też nie prowadzono kontroli 
pracy zespołów. Z tego powodu 
nie zakończono np. ani jednego 
kursu w Rawie Maz. Podobnie 
było i w niektórych innych po- 
wiatach. Nie prowadząc kontroli 
zajęć nie zauważyliśmy, że uby- 
wa nam coraz więcej młodzieży 
robotniczej. Okazało się, że przy- 
czyny tego były poważnę. Tema 
tyka była niewłaściwa dla ni2- 
przygotowanych, gdzieniegdzie 
brakowało materiałów szkolenio- 
wych lub też wykładowców. 
Prowadziliśmy szkolenie w 0- 
derwaniu od Partii, od istotnych 
zagadnień życia partyjnego. 
Uchwała Rady Naczelnej ZMP u 
jawniła te niedociągnięcia. Wska 


Herascugik KubicHKi 


I sekretarz KP w Pabianicach 


zała, że musimy zwrócić wiecej 
uwagi na szkolenie młodzieży ro 
botniczej i chłopskiej. Mimo to 
już po uchwale nie uchroniliśmy 
się od dalszego popełniania błę- 
dów, Zarząd Wojewódzki ZMP 
poszedł na odcinku szkolenia po 
linii najmniejszego oporu. W Ra 
wie Maz. na ogólna ilość 19 spół 
dzielni produkcyjnych zorganiza- 
"wano zaledwie 5 zespołów szko- 
leniowych. W Radomsku zaplano 
wano zbyt małą ilość kursów w 
PGR=ach i spółdzielniach produk 
cyjnych. 

Rzecz jasna, że możliwości na 
sze są o wiele większe i od uspra 
wnienia pracy kierownictwa 
ZMP, od stałej naszej czujności 
zależy dokonanie poprawy na 
tym odcinku. Wskazane jest jed- 
nak, aby egzekutywy powiatowe 
przy omawianiu zagadnienia szko 
lenia ZMP wnikliwiej analizowały 
teren i możliwości szkolenia 
wśród młodzieży. 


Staramne przygotowanie wykładowców 


— właściwa organizacja i stala kontrola kursów — 
gwarancją dobrych wyników szkolenia partyjnego 


Jak rozwiązaliśmy u siebie pro 
blem szkolenia partyjnego? W 
maju br. na specjalnym posiedze- 
niu egzekutywy omawialiśmy wy 
niki ubiegłego roku, Okazało się, 
że z 11 proc. członków Partii, ob” 
jętych szkoleniem, kurs ukończyło 
zaledwie 1/4. Przyczyna tego 
była m.in. niedostateczna ilość wy 
kładowców. Podjęliśmy więc u- 
chwałę, aby w okresie letnim prze 
szkolić 40 wykładowców i objąć 
szkoleniem 40, proc. członków Par 
tii. Uchwałę tę zrealizowaliśmy. 
Przeszkolono 51 wykładowców, 
Każdy z nich został zatwierdzony 
przez eqzekutywę KP. 

W okresie letnim przygotowaliś" 
my równieź sekretarzy organizacji 
podstawowych i oddziałowych do 
starannego organizowania szkole- 
nia partyjnego. Rezultaty są na 
ogół dobre, Jednakże notujemy 
też t błedy. Niektórzy sekretarze 


podeszli do tego zagadnienia w 
sposób mechaniczny. , Tow:tow. 
Rajski 1 Kraj przynieśli listy 


wszystkich towarzyszy niezależnie 


od tego, czy ukończyli oni już 
Szkołę Wojewódzką czy ZMP. 
Sprawe częściowe  załatwiliśmy, 


Zaplanowaliśmy 957 słuchaczy do 
szkolenia partyjnego. Prawie z 
każdym towarzyszem przeprowa- 
dziliśmy indywidualne rozmowy. 

Rozpatrzyliśmy również szczegó 
łowo układ sieci kursów. Okazało 
się, że w niektórych miejscach na- 
leżało zmniejszyć ilość kursów z 
powodu nieodpowiednich warun* 
ków nawczania. Tak było w ZPB, 
gdzie liczbę ich z 25 zredukowa- 
liśmy do 17. 

Znacznie pomogła nam w pracy 
kontrola Wydziału Propagandy 
KW. Uważam jednak, że instruk 
torzy KW, kontrolując przebieg 
szkolenia, powinni wpisywać do 
księgi kontrolnej swe uwagi o pra 
cy wykładowców, © frekwencji, o 
przebiegu nauczania. Będzie to 
dla nas poważnym materiałem do 
analizy prac kursów. Pragnę pod 
kreślić, że- większość wykładow” 
ców właściwie prowadzi zajęcia. 
Są one interesujące ze względu 
np. na częste stosowanie form po- 
gadanki, Przeciętna frekwencja 
wynosi 84 do 100 proc. W szko” 


i 


Anan a a a aaa 


leniu bierze udział 181 kobiet, stan 
ten jest jednak zbyt niski i KP 
usprawni swą działalność na tym 
odcinku, 

Doceniając w pełni doniosłe zna- 
czenie szkolenia partyjnego posta 
nowiliśmy ptzynajmniej raz w mie 
siącu stawiać to zagadnienie na 
ćqżekutywie oraz kontrolować wy 
konanie jej uchwał. Da nam to 
gwarancję, że uchwała Biura Po” 
litycznego KC PZPR będzie właś- 
ciwie wykonana na naszym tere” 
nie. 


W podsumowaniu dyskusji 
tow. Józef Kowalczyk, kierow- 


nik Wydziału Oświaty KC, czło= 
nek Komitetu Centralnego PZPR 


— podkreślił. iż bez stałego szko 
lenia partyjnego nie będzie moż= 
na zrealizować tych wszystkich 
zadań, które zostały postawione 
przed organizacjami partyjnymi. 
Szkolenie partyjne jest potęż- 
nym orężem w rozgrywającej się 
walce klasowej. Wróg zdaje s0- 
bie z tego sprawę, usiłując wyteą 
cić tę broń rąk Partii. Odbywa 
się to nie w formie bezpośred- 
niej, ale w formie pośredniego 
nacisku na wskroś obcej ideolo“ 
gii Trzeba towarzyszy uzbroić 
do przezwyciężenia tego obcego, 
wrogiego wpływu i nacisku dro- 
bnomieszczańskich poglądów. Cel 
ten da się osiągnąć jedynie 
przez szkolenie członków Partii. 
Dzisiejsza dyskusja obnażyła 
braki i błędy popełniane w orga- 
nizówamiu szkolenia partyjnego. 
Potwierdzają one słuszność ana- 
lizy Biura Politycznego KC PZPR 
o szkoleniu kadr parftyjnyca. 
Podkreślono w dyskusi, że 
podstawowym brakiem w dotych 
czasowym szkoleniu była żywio- 
łowość w rozwoju sieci szkole- 


niowej i złe planowanie. Siusznie 
to podkreślano, gdyż rozmieszcze 
nie sieci kursów i sił wykładow- 
ców ma zasadnicze znaczenie dla * 


mitety Powiatowe roli i zadań 
Wydziału Propagandy, a zwłasz- 
cza — jnsiruktorów propagandy. 
W Komitecie Powiatowym w Ra 
dóomsku etat instruktora propa- 
gandy obsadzony jest od wrze- 
śnia ub. roku. A tymezasem in- 
struktor ten pełni funkcje rach- 
mistrza. — W innym wypadku 
EP wykorzystuje instruktora 
propagandy dła pracy w Wydzia 
le Rolnytn. 

Nic więc dziwnego, że na sku 
tek braku stałej kontroli kursów, 
zajęcia nie są odpowiednio przy 
gotowane i frekwencją nie dopi- 
suje. Wykładowcy prowadzą za- 
jęcia systemem- szkoleniowym, 
czytają na głos „Notatnik Refe- 
renta, nie interpretując ani ko- 
mentując poruszanych zagad- 
nień, 

Brak pomocy i opieki ze stro- 
ny instruktorów oraz niektórych 
komitetów powiatowych sprawia, 
że do szeregów wykładowców 
przedostają się ludzie słabo upar 
tyjnieni. Np. tow. Kaczmarek, 
wykładowca w Zgierzu. twierdzi, 
że wykładowca winien być zwol 
niony z wszelkich zebrań partyj- 
nych, związkowych | narad fa- 
brycznych. "Tow. Teodorczyk 0- 
świadcza, Że nie może na zaję- 
ciach wiązać praktyki z teorią, 
gdyż „wypacza to sens wykiadu”. 

Nie pojmujac zasadniczych za- 
łożeń marksizmu - leninizmu, Wy- 


wyników pracy szkołeniowej ko- 
mitetów partyjnych. 
O powodzeniu szkolenia, o ZR- 


interesowaniu słuchaczy kursu 
decyduje również poziom i me- 
tada nauczania. W dyskusji 


jednak pominięto tak istotną i 
decydującą sprawę jak treść szko 
lenia ideologicznego. Nie anali- 
zowano zagadnienia — jak się 
szkoli i czy to co wykładowca 
podaje, jest zgodne z linią Par- 
tii, A przecież sprawa czystości 
linii ideologicznej szkolenia jest 
zasadniczym postulatem, który 
należy wyjaśniać  towarzyszam 
posyłanym na tę odpowiedzialną 
robote. 

Pominięto także w dyskusji 
sprawę udziału pracowników po- 
litycznych w szkoleniu, W każ- 
dym Komitecie mamy ludzi wy- 
robionych politycznie, którzy 
przeszli przez szkołę į kursy, któ 
rzy mają długie lata pracy par- 
tyjnej. Ci towarzysze powinni 
włączyć się do szkolenia partyj- 
nego, powinni udziełać pomocy 
młodym wykładowcom, by ich 
lepiej przysposobić do wykony- 
wania odpowiedzialnych zadań, 

Mówiono fu o zlej metodzie 
pracy, o pracy zza biurka przy 
typowaniu wykładowców ną kur 
sy. a pominięto zagadnienie jak 
organizować pracę z ludżmi 
Trzeba z nimi nawiązywać bezpo 
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kładowcy niektórzy zniekształca- 
ją naukę marksistowska, wycho- 
wując nasze kadry w zupełnym 
oderwaniu od aktualnych zadań 
gospodarczych i politycznych. I 
dlatego uważam, że komitety po 
wiatawe winny właściwie wyko- 
rzystywać instruktorów  propa- 
gandy oraz zmienić swój dotych- 
czasowy stosunek dą odpowie- 
dzialnej pracy Wydziałów Propa 
gandy, Chodzi o to, że zagadnie- 
niem szkolenia partyjnego win- 
ny interesować się wszystkie wy 
działy z sekretarzami na czele, 
Skoordynowana w ten sposób pra 
ca na odcinku masowego szkole- 
nia przyniesie niewątpliwie pozy 
tywne rezultaty. 


Jem Balcerski 


anme e 
I sekretarz KM w Piotrkowie 


Uruchomienie kursów nie świad 
czy jeszcze o tym, że zostaną one 
równieź pomyślnie ukończone. 

Nasz Komitet Powiatowy nie 
kierował w ub. roku pracant ko- 
misji szkoleniowej, ani wykłudow 
ców i dłatego wyniki nasze nie 
są należyte. Kiedy następnie roz- 


Fragment sali obrad na Plenum KW PZPR w Łodzi. 


Gata Partia musi żyć zagadnieniami szkolenia partyjnego 


wśród niektórych towarzyszy, któ 
rży przyszli do Partii z PPS. Poku 
tują także u pewnej części towa- 
rzyszy poglądy związane z końcep 
cjańtj gomułkowszczyzny. Wykła* 
dowcy muszą umieć te zagadnienia 
wydobywać i rozwiązywać w szko 
leniu partyjnym. 


średni kontakt, trzeba znajdo- 


wać czas na przeprowadzanie 
rozmów. 


Na odcinku szkolenia niezmier 
nie ważnym zagadnieniem jest 
kontrola wykonania, Należy wy- 
wyznaczyć towarzyszy, którzy zaj 
ma się kontrolą frekwencji na 
kursach. Muszą oni dogłębnie 
analizować przyczyny opuszcza- 
nia szkolenia przez poszczegól- 
nych towarzyszy, 


Równie ważną sprawą jest 
aktualizacją tematyki na kur- 
sach szkolenią partyjnego, wią- 


zanie omawianych zagadnień z ży 
ciem codziennym, Aby ten po- 
stulat mógł być  zrealizówany. 
trzeba zwrócić uwagę na dobór 
wykładowców pod względem 
ieh skladu społecznego. Muszą to 
być ludzie związani z produkcja, 
łudzie z zakładów pracy, których 
wychowamy na dobrych wykła- 
dowców. > 

Jakie tematy nałeży wiązać ze 
szkoleniem partyjnym? Szkole- 
nie nie może się toczyć w oder- 
waniu od zagadnień Planu 6-iet- 
niego. Sprawa: pokoju, niezłom= 
nej przyjaźni, wzoru, pomocy i 
przykładu Zwiazku  Radzieckie- 
go. muszą znaleźć odbicie w szko 
leniu ideologicznym. 

Trzeba zająć się pilnie przezwy 
ciężeniem pozostałości socjał-dema 
kratyzmi, pokutujących jeszcze 


zwracano w 


ideolo- 
członków 


Jakkolwiek szkoleniem 
gicznym objeto 959 
naszej organizacji partyjnej (W 
tym 410 kobiet), niemniej nie u- 
chronilismy się od popełnienia po 
ważnych błedów na tym odcinku. 

Jeszcze w ubiegłym roku do 
sprawy szkolenia nie podchodziliś 
my jak należy. Kandydatów na 
kursy typowaliśmy mechanicznie, 
zza biurka, często tak, aby wy 
pełnić kontyngent, wyznaczony 
przez Komitet Wojewódzki. Pra- 
ca taka przyniosła, oczywiście, 
jak najgorsze rezultaty. Nie było 
dostatecznej frekwencji na kur- 
sach, bardzo często kursy te po 
prostu się rozpadały. y 

Obecnie, nauczeni doświadcze- 
niem, do sprawy tej podchodzimy 
zupełnie inaczej. Każda kandyda- 


Więcej robotników w szeregach wykładowców 


patrywaliśmy pracę kursów, zrozu 
mieliśmy, że przyczyna słabej frek 
wencji był -ńiewłaściwy dobór wy 
kładowców. Mieliśmy zą dużo wy 
kładowców z urzędów i biur, a 
zą mało robotników z produkcji. 
Ten fakt zaciążył na treści szko- 
lenia. Zajęcia były monotonne, ©- 
gólnikowe 1 nie związane z prak- 
tyką codziennego życia. Jest to 
dla nas nauka, aby wychowywać 
staranniej wykładowców, aby ieh 
dobierać spośród robotników, któ 
rzy by podczas zajęć nawiązywali 
do konkretnego terenu, do fabry- 
ki; do produkcji. Częściowo wyro- 
sła już u nas nowa kadra wykła 
dowców=robotników. 

Pragnę jeszcze zwrócić uwagę 
na odcinek szkolenia zawodowe- 
go, gdzie kształcą się nowe kadiy 
fachowców. Również i tam nie 
wolno stracić z pola widzenia tak 
doniosiego problemu szkolenia 
ideologicznego. Uchwała Biura 
Politycznego KC PZPR otwiera 
przed nami drogę do ulepszania 
naszej pracy. Realizując uchwa- 
łę, osiągniemy w bież. roku szko 
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niach egzekutywy organizacji par“ 
tyjnej, dobór kadydatów jest po- 
przedzany staranną analizą każ- 
dego kandydata. 

Dzięki temu mamy pewność, że 
frekwencja jest dobra i kursy ta- 
kie przyniosa dobre rezultaty. 

Jest jednak drugi błąd w na- 
szej pracy. Oto zbyt małą ilość 
agitatorów objeliśmy szkoleniem 
partyjnym. Na wszystkich kur- 
sach szkoli się ich 
tymczasem w terenie towarzysze- 
agitatorzy sami dopominaja się o 
wysłanie ich na kurs. Mówią, że 
czasami w dyskusjach przeprowa 
dzanych z ludźmi brak im ponioc 
nych,  przekonywajacych  atrgu- 
mentów, a przecież argumenty ta 
kie istnieją i trzeba się tylko z ni 
mi zapoznać, 

W celu uniknięcia powyższych 
błędów egzekutywa Komitetu po 
stanowiła ściśle stosować się do 
uchwały Biura Politycznego K© 
o szkoleniu i wytyczne tej uchwa 
ły jak najszybciej wprowadzać w 
życie. i, 


Reromnistaw Kuras 
Kier. Wydziału Rolnego KW i 


O podniesienie poziomu 


ideologicznego 
wiejskiego aktywu partyjnego 


Obejmując szkoleniem  partyj 
nym coraz większą ilość członków 
naszej Partii, musimy pamiętać o 
towarzyszach ze spółdzielni pro= 
dukcyjnych, POM-ów, PGR-ów 1 
całym wiejskim aktywie. Przy 
wzmagającej się walce klasowej 
na wsi — szkolenie to- jest ka 
nieczne i niezbędne. Często bos 
wiem zdarza się, że nasi towarzy= 
sze że wsi nieuzbrojeni w oręż 
ideologiczny, nie potrafią nieraz 
z tego powodu walczyć skutecz“ 
nie z kułactwem. 

Zupełnie inaczej jest w tych gro 
maddach czy gminach, gdzie towa- 
rzysze są ideologicznie i politycz= 
nie silni. W takich wsiach każda 
akcja jest przeprowadzana dobrza 
„i we właściwym terminie, (Przy 
skupie zboża np. towarzysze ci po 
trafili skutecznie demaskować ku“ 
łaków, którzy nie dostawili zboża 
do spółdzielni, Potrafili przy po- 
mocy odpowiednich arqumentów 
udowodnić mniej świadomej, a 
przez to i mniej odpornej na od= 
działywanie bogaczy wiejskich 
części chłopstwa, że właśnie ku* 
łak jest wrogiem klasowym, że 
jest on przysięgłym wrogiem na» 
szej ludowej ojczyzny. Dlatego 
leż nie tylko Komitety Powiatowe 
czy Miejskie PZPR, ale również ł 
Komitet Wojewódzki winien bar- 
dziej niż dotychczas interesować 
się szkoleniem aktywu, który idzie 
w teren — na wieś. 

Należy stałe kontrolować po” 


ziom szkolenia partyjnego. Właś 
ciwie prowadzona praca zapewni 


dobre wyniki na tym ważnym oda 
cinku. Podniesie poziom  ideolo* 
giczny towarzyszy ze wsi, pozwoli 
na szybsze izolowanie kułaka i 
skuteczniejszą z nim walkę, 


Jan Pągowski bi 


leniowym lepsze wyniki od Gotycli j I sekr. Kom. Zakł. „Boruta” w Zgierzu 


czasowych. 


Należy zainteresować się szko- 


leniem na odcinku ZMP, kiero- 
„wać tą pracą i ją umacniać, 


Zbyt małę dotychczas uwagi 
pracy związków 
na zagadnienie 


zawodowych 


szkolenia ideologicznego. Świetli - 


ce związkowe i fabryczne muszą 
zacząć żyć Planem 6-letnim, za- 
gadnieniami gospodarczymi i ide 
ologicznymi, a nie tylko pracą 
zespołów artystycznych. 

Trzeba nasycić polityczno „. ma 
sową pracą każdy związek zawo- 


„dowy i każdy zakład pracy, 


Należy zwrócić uwagę na spra 
wę Szkolenia ideoloqicznheno ko- 
biet, W masowych organizacjach 
LR i ZMP bazą Sszkolenią są 
świetlice. Trzeba w nich stwo- 
rzyć taką atmosferę, by przycią- 
gały a nie odstraszały ludzi, 

Zagadnienie szkolenia  partyj- 
nego to ważne, zasadnicze zagad 
nienie, Zagadnieniem tym musi 
żyć cała Partia, Cała też organi- 
zacja partyjna jest odpowiedzial- 
na za przebieg i pomyślne rezul- 
taty szkolenia partyjnego. 


Niewyzyskane możliwości 


zwiększenia kadr wykładowców 


Egzekutywy i wydziały propa- 
gandy nie analizowały dotychczaz 
sprawy kadr, które po ukończeniu 
kursów nie zostały wykorzystane, 
sk oto, gdybyśmy  przypatrzyii 
się bliżej absolwentom tych kür- 
sów, okazało by się, że wykładów 
ców jest dość ale, niestety, nie 
SĘ oni umiejętnie wykorzystani. 
Stawiamy zwykłe na tych towa- 
rzyszy, którzy ukończyli kurs II 
stopnia i są już wykładowcami, 
nie bierzemy zaś pod uwagę, że 
znaczna część absolwentów II 
stopnia nie ma ustalonego przy 
działu z powodu niezakwalifiko- 
wania ich do kadr wykładowców. 
Czy nie było by więc słuszne przy 
dzielić takich towarzyszy, jako. 
asystentów na kursy, ażeby nabię 
rali praktyki w prowadzeniu za- 
jęć? W ten sposób moglibyśmy po 
pewnym czasie wychowywać szer 
szy aktyw dobrych wykładow= 
ców i nie było by wypadku, że w 
razie nieprzybycia prelegenta za- 
Jęcia zostaja odwołane. 

W naszych zakładach nrucho= 
miliśmy 5 kursów I stopnia, 2 
kursy II stopnia i 1 szkołę wie: 
czorową. Analiza przebiegu szko 
lenia partyjnego wykazuje, że 
tam, gdzie wykładowca prowadzi 
zajęcia w sposób interesujący, 
tam frekwencja jest dobra, tam 
słuchacze chętnie nczęszczają na 
szkołenie. I dlatego pragniemy w. 
naszych zakładach wprowadzić słu 
blowanie wykładowców, aby szko 
lenie partyjne postawić na jesse 
cze lepszym poziomie, 


tylko 85. As 


4 


Si =" 


D. $idorow 


Stalinowska przyjaźń między narodami 


ielka Październikowa Rewolu- 


władzy radzieckiej stworzono tam 


cja Socjalistyczna skruszyła na |wielkie ośrodki przemysłowe: Kom 


zawsze okowy wyzysku społecznego 
i narodowego ucisku. Wszystkie na- 
rody ZSRR z uczuciem uzasadnionej 
dumy spoglądają na przebytą drogę, 
na rezultaty wielkich przemian, do- 
konanych pod kierownictwem partii 
Lenina - Stalina. 

Powstanie wielonarodowego pań- 
stwa radzieckiego było wydarzeniem 
o olbrzymim znaczeniu międzynaro 
dewym. Po raz pierwszy w dziejach 
ludzkości sam naród przystąpił do 
sprawiedliwego rozwiązania kwestii 
narodowej. W roku 1917 ludność Ro 
sji liczyła 140 milionów osób, w tym 
65 milionów przypadało na narody 
nię — rosyjskie. Rząd carski wznie 
cał waśnie między narodami, szczuł 
jedne przeciw drugim. Zamieszku- 
jace obszar Rosji narody znajdowa 
ły się na rozmaitym poziomie foz- 
woju gospodarczego i kulturalnego. 
Niektóre z nich nie wkroczyły jesz- 
cze na droge rozwoju kapitalistycz- 
nezo: zajmowały się hodowlą bydła, 
pedziły koczowniczy tryb życia. 
Wśród narodów tych w wielkim 
stopniu zachowały się przeżytki 
ustroju feudalnego. A 

Po Rewolucji Październikowej 
partia Lenina — Stalina przystąpiła 
do rozwiązania kwestii narodowej, 
Opublikowana 15 listopada 1917 r. 
„Deklaracja Praw Narodów Rosji“ 
proklamowała wolność i równoupra 
wnienie wszystkich zamieszkałych 
na terenie Rosji narodów. Każdemu 
narodowi przyznano prawo do samo 
określenia — do samodzielnego zade | 


binat Naftowy w Embie, Karagan- 
dyjskie Zagłębie Węglowe, potężną 
hutę miedzi nad jeziorem Bałchasz, 
Kombinat Chemiczny w Aktiubińsku 
i wiełe innych. 

Przed rewolucja głównym zaje 
ciem Kazachów - koczowników by 
ła hodowla bydła. Obecnie Kazach- 
stan liczy 6.700 kołchozów, 254 sow- 
chazy, 363 stacje maszynowo -~ trak- 
torowe. 

Dawniej liczba umiejących czytać 
i pisać Kazachów nie przekraczała 
2 proc, ogółu ludności. Obecnie na 
całym obszarze kraju zlikwidowano 
analfabetyzm. Podobnie jak w in- 
nych rejonach ZSRR, również i tu 
realizuje się powszechne obowiązko 
we nauczanie. Republika posiada 23 
wyższe uczelnie, uniwersytet. Aka- 
demię Nauk, 50 instytucji naukowo- 
badawczych, konserwatorium. ope- 
rę, teatr dramatyczny itd. 

Wzrost produkcji przemysłowej w 
poszczególnych republikach  narodo 
wych- ilustrują następujące cyfry: 
podczas gdy globalna produkcja 
przemysłu w skali wszechzwiązko- 
wej wzrosła w 1940 r, w porówna- 
niu z poziomem 1913 r, — 10,9-kro- 
tnie, to w Armenii wzrosła ona 22,3- 
krotnie, 'w Gruzji —.26,4-krotnie, w 
Kazachstanie — 22,2-krotnie, w Kir 
gizji — 160-krotnie, a w Tadżykista 
nie aż 242-krotnie. 

Armenia, Gruzja, Azerbejdżan, 
Kazachstan, Uzbekistan, Ukraina, 
Białoruś, Litwa, Łotwa i Estonia 
posiadają narodowe Akademie 


cydowania o swym bycie państwo- Nauk. W Turkmenii, Kirgizji, Tadży 


wym. 
do budowy własnej państwowości 
narodowej, do tworzenia radzieckich 
republik narodowych, obwodów au- 
tonomicznych lub okręgów narodo- 
wościowych. 

dając sobie sprawę, że tylko 

wspólnym wysiłkiem, siłami 
wszystkich narodów radzieckich moż 
na będzie zbudować socjalizm i obro 
nić państwo przed atakami wrogów, 
republiki radzieckie dążyły do zje” 
dnoczenia w wielonarodowym pań- 
stwie związkowym. 30 grudnia 1922 
r, na I Wszechzwiązkowym Zjeździe 
Rad nastąpiło zjednoczenie republik 
radzieckich w jedno państwo związ 
kowe — na zasadach dobrowolności 
i równouprawnienia, na podstawie 
wzajemnego zaufania, 

Utworzenie Związku Socjalistycz- 
nych Republik Rad stanowiło wal- 
ne zwycięstwo Ieninowsko - stali- 
nowskiej polityki narodowościowej i 
miało decydujące znaczenie dla dal- 
szego wzmocnienia sytuacji . we- 
wnętrznej państwa radzieckiego. 

W. celu zacieśnienia więzów przy: 
jażni między narodami ZSRR i roz= 
woju ich bratniej współpracy, nale 
żało w. jak najkrótszym czasie zli- 
kwidować istniejące różnice pozio 
mù gospodarczego i kulturalnego. 

cwarzysz Stalin postawił przed 
Partią Bolszewicką i organami 
władzy radzieckiej następujące za- 
dania: dopomóc zacofanym w rozwo 
ju narodem, aby mogły dogonić na- 
rody przodujące, dążyć do tego, aby 
każdy naród radziecki mógł umoc- 
nić swą samodzielność pafistwową, 
rozwinąć gospodarkę narodową, Wy- 
chować własne narodowe kadry. 

"Opracowujac plany  piecioletnie, 
partia bolszewicka i rzad radziecki 
kładły szczególny nacisk na zape- 
wnienie warunków jak najszybsze- 
go rozwoju właśnie tych narodów, 
które w Rosji carskiej najbardziej 
pozostawały w tyle. W krótkim cza- 
zie, na bazie socjalistycznego uprze 
mysłowienia kraju i kolektywizacji 
rolnictwa, zacofane dawniej, odle- 
głe od centrum kraju terytoria stały 
się republikami o rozwiniętym prze- 
myśle i rolnictwie. 

Weźmy dła przykładu Republikę 
Kazachską. Przed Rewolucją Paź- 
dziernikowa w Kazachstanie prawie 
że nie istniał przemysł. W okresie 


Wszystkie narody przystąpiły | kistanie, 


republikach Karelo - fiñ- 
skiej i Mołdawskiej kierownictwo 
pracami naukowo - badawczymi spo 
czywa w rękach filii oraz baz do- 
świadczalnych ' "Akademii Nauk 
ZSRR. Na terenie republik rozwija 
ją działalność dziesiątki instytutów 
naukowo - badawczych, czynne są 
liczne teatry, kluby i domy kultury. 

Socjalizm zbudził wszystkie naro 
dy do twórczego życia, Uzbecy, Ta- 
tarzy, Buriaci, liczne inne narody, 
zamieszkałe na terytorium państwa 
radzieckiego — to już nie dawne za 
cofane, izolowane od siebie. narody. 
Józef Stalin pisze: 

„zniesienie ucisku naradowego 
doprowadziło do odrodzenia nara 
dowego uciemiężonych przedtem 
narodów naszego kraju, do roz- 
woju ich kultury narodowej, do 
zacieśnienia przyjacielskich mię- 
dzynarodowych więzów pomiędzy 
narodami naszego kraju i zorga- 
nizowania pomiędzy nimi współ- 
pracy w dziele budownictwa so- 
cjalistycznego”. 1) 


Wszystkie narody ZSRR przeko- 
nały się z własnego doświadczenia, 
że jedynie ścisła i trwała przyjaźń, 
łączaca je z narodem rosyjskim i in 
nymi narodami ZSRR zapewnia im 
niezawisłość narodową i niepodle- 
głość państwową, że jedynie taka 
przyjażń daje możliwość zbudowa- 
nia komunizmu. 

W ZSRR ukształtowała się, wzro 
sła 1 okrzepła w toku wałki o budo 
wę socjalizmu jedność moralno - po 
lityczna narodu radzieckiego. Dzię 
ki przyjaźni i wzajemnej pomocy 
„obłicze narodów ZSRR zmieniło się 
z gruntu, zanikło w nich uczucie 
wzajemnej nieufności, rozwinęło się 
uczucie wzajemnej przyjaźni i w ten 
sposób została osiągnięta prawdziwie 
braterska współpraca narodów w Sy 
stemie jednego państwa związkowe- 
go“. 2) 

Burżuazyjni nacjonaliści starali 
się rozerwać więzy przyjażni łączą- 
ce narody radzieckie, starali się siać 
waśnie i nienawiść między naroda- 


1) Kwestia narodowa a leninizm. 
Zesz. Fil. „Nowych Dróg* 1949, 
II, str. 18. j 

2) Zagadnienia Wyd. 
„Książka 1949, str. 474. 


leninizmu. 


mi. Ale partia Lenina - Stalina roz 
gromiła burżuazyjny nacjonalizm i 
wychowała masy pracujące w duchu 
bratniej współpracy, w duchu bez- 
granicznej miłości do socjalistycznej 
ojczyzny. 

Wielka siła przyjażni między na- 
rodami radzieckimi z całą wyrazis- 
tością wystapiła w okresie Wielkiej 
Wojny Narodowej przeciw  faszy- 
stowskim Niemcom. W szeregach 
Armii Radzieckiej z bezgranicznym 
bohaterstwem ramie przy ramieniu 
walczyli Rosjanie i Uzbecy, Gruzini 
i Turkmeni, Azerbejdżanie i Kaza- 
chowie, Ukraińcy i Łotysze, Kirgizi 
1 przedstawiciele innych narodów 
Związku Radzieckiego. Na zapleczu 
pracowali ofiarnie ludzie radzieccy 
wszystkich narodewości. 


„Przyjażń narodów naszego kraju 
wytrzymała wszystkie trudności i 


próby wojny i we wspólnej walce ca 


łej ludności radzieckiej PRZECIW- 
KO  ZABORCOM faszystowskim 
jeszcze bardziej okrzepła. 

W tym tkwi źródło siły Związ- 


| ku Radzieckiego", 3) mówi Towa 


rzysz Stalin. 

W okresie powojennym narody 
ZSRR osiągnęły wspaniałe sukcesy 
we wszystkiech dziedzinach gospo- 
darki narodowej, nauki i kultury. 

Stalinoewska przyjaźń między na- 
rodami ZSRR stanowi wspaniały 
wzór, zagrzewający do walki ; inne 
narody świata i Świadczy wymo- 
wnie, że jedynie leninowsko - stali 
nowska droga rozwiązania kwestii 
naredowej wiedzie NARODY KU 
WOLNOŚCI i szczęściu. 


3); J. Stalin. „O wielkiej Wojnie 
Narodowej Związku  Radziec- 
kiego”, „Prasa Wojskowa” 1949 
r. ste. 1117112. 


= 


Warszawa — miasto 
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słonecznych domów 


Fragment elewacji oddanego ostat 
skim osiedlu ZOR w Warszawie. 


nio do użytku nowego bloku w pra* 
Foto — AR fot. St. Wdowiński, 


Załoga ZPB îm. 1 Maja 


przygotowuje się do Wielkiej Rocznicy 


Z nieśmiałej i nieświadomej kobiety 
wiejskiej wyrosła w fabryce doskonala 
agitatorka partyjna. 

(Na zdjęciu: tow. Michalina Nowic- 


ka). 
C dny, czysty. dziedziniec fa 
bryczny Zakładów im. 1 Maja. 
Ww salach produkcyjnych uderzą ta 
sama czystość i porządek. Widać, że 
organizącja partyjna czuwa nad zre- 
alizowaniem zadań, wskazanych w 
uchwale II. Konferencji _ Miejskiej 
PZPR. Na jasno wybielonych ścia- 


nach odbija się kontrastowo czem- 
wień olbrzymich transparentów. 
Treść widniejących na nich hasel 


związana jest z życiem fabryki, kra- 
ju, a nade wszystko z Planem 6-let- 
nim, z walką o pokój. 

We wszystkich salach numieszezo- 
ne są u dołu ścian wykresy produk- 
cyjne. Obrazują one codzienny wy- 
siłek załogi w świadomym, twór- 
czym Czynie Październikowym. 

A ludzi ofiarnej pracy jest wielu 
w tych zakładach. 

Oto sędziwa prządka, Antonina Łu 
czakowa. Nazywają ją tu powszech 
nie „babcia“. Ponad 50 lat przepra- 
cowała w tej fabryce. Wraz z inny- 
mi robotnikami Widzewa brała u- 
dział w krwawych dniach Rewolucji 
1905 roku. Wraz z innymi okupowa- 
ła w 1932 roku fabrykę w słynnym 
strajku robotników Widzewa. 

Dziś, w wyzwolonej od wyzysku ka 
pitalistycznego Polsce, 65-letnia 
prządka Antonina Łuczakowa, czcząc 
dzień Wielkiej Socjalistycznej Rewo 
lucji Październikowej, przeszła na 
wielowarsztatowość. 

— Pokażę jeszcze młodym, jak na 


—— z z an 


Więcej troski o młodzież w ZPB im. Dubois 


W naszych Zakładach. im. 
St. Dubois pracuje na oddziale 
przewlekalni wiele młodzieży oboj 
ga płci. Na tym samym oddziale 
zatrudniony jest niejaki ob. We- 
reszko, jednostka wykolejona mo- 
ralnie, wywierająca swym postę” 
powaniem i sposobami bycia zgu- 
bny. wpływ na młodzież. 

Ostatnio pracująca tu młodzież 
zwróciła się do Zarządu Zakłado- 
wegó ZMP ze skargą na ob. We” 
reszkó, który bez jakiegokolwiek 
uzasadnienia obrzucił wulgarnymi 
słowami jednego z młodych praco 
wników, 

Wypadki niestosownego zacho- 
wania się ob. Wereszko wobec mło 
dzieży zdarzają się dość często. 
Ob. Wereszko zamiast, jako długo- 
letni pracownik, dzielić się swymi 
doświadczeniami zawodowymi z 
młodymi robotnikami, działa de” 
moralizująco namłodzież,. która pra 
cując wspólnie z nim. zmuszona 
jest wysłuchiwać najrozmaitszych 
wyzwisk i przekleństw. 

Zarząd ZMP wniósł zażalenie do 
przewodniczącego rady zakłado- 
wej, ob. Stachury, ten jednak całą 
sprawę zbagatelizował, mówiac, Ż 
w nrzedzalni zawsze tak było. iest 


i będzie. Tego rodzaju stanowisko 
przewodniczącego rady zakładowej 
nie jest właściwe. Człowieka, któ 
ry wywiera zły wpływ na moral" 
ność naszej młodzieży, należy przy 
wołać do porządku. 
E. Olszewski; 
ZPB im. St. Dubois. 

Od Redakcji: stanowisko prze- 
wodniczącego rady zakładowej w 
sprawie ob. Wereszki zasłuquje na 


surowe potępienie, Jeśli nawet — 
qdy chodzi o niewłaściwy stosunek 
do młodzieży - w przędzalni ZPB 
im. St Dubois „zawsze tak było”, 
to zapewniamy ob. Stachurę, że tak 
dalej nie będzie, że tak dalej być 
nie może. Młodzież musi być oto- 
czona najtroskliwszą opieką, musi 
być odcięta od ludzi, którzy źle 
wpływają i oddziaływują na jej 
moralność. 


Film Polski zapomniał 
o spółdzielni produkcyjnej Wilkowice 


Przez dłuższy czas do Wilkowic 
przyjeżdżało co miesiąc kino ob- 
Ludzie z okolic byli z 
przybywali do 


jazdowe. 
tego zadowoleni i 
naszej spółdzielni produkcyjnej, 
kiedy wyświetłano filmy, zawie” 
rali przy tym z nami bliższą znajo- 
mość i interesowali się naszym ży- 
ciem, 

W tym roku jednak coś się po 


| psuło. Wiosną zostaliśmy zawiado 


mieni (dwukrotnie), że odwiedzi 
nas kino objazdowe, ale, niestety, 
„ani razu tu jakoś nie dotarło. Po- 
tem w lipcu:orzyjechała Kronika 


Filmowa i od tej pory Film Polski 
o nas zapomniał. 

My, zaś, chłopi, członkowie spół 
dzielni produkcyjnej, którzy wal- 
czymy o nowe życie, pragniemy 
być w tej walce coraz światlejsi, 
pragniemy więcej godziwej i 
kształcącej rozrywki kulturalnej. 

Film Polski nie powinien omijać 
oddalonych zakątków, a przeciw” 
nie, do nich właśnie docierać prze 
de wszystkim, gdyż tam jest naj- 
potrzebniejszy. 

Władysław Dąbrowski, 
korespondent chłopski ze spółdziel- 
w Wilkowicach. 


ni procukcyjnej 


ieży pracować — oświadczyła, prze- 
chodząc z obsługi 8 na 4 strony. I w 
pierwszym dniu pracy Łuczakowa 
wykonała 102 Proc, normy. 

* 


* 

Oto o wiele młodsza od niej robot 
nica, Michalina Nowicka. Przybyła 
do fabryki wprost ze wsi, Pamięta 
jeszcze głodne życie wyrobniecy wiej 
skiej, pamięta upośledzenie i zacofa- 
nie kobiety wiejskiej. Dziś tow. No 
wicka jest wspaniałym -agitatorem 
partyjnym. Dzięki jej akcji uświada 
miającej 112 prządek przeszło na 
wielowarsztatowość. 

Nie też dźiwnego, że dzięki właści 
wej pracy politycznej, cała załoga wy 
konała plan wrześniowy w 107 proc. 
zaś w Ozynie Październikowym 9- 
raz na cześć II Światowego Kongre 
su Pokoju zobowiazała się zaoszczę- 
dzić do końca roku ponad 111 milio- 


nów złotych. 
0 e udekorowane jest rów 
nież wnętrze budynku, w któ- 
rym mieści się lokal Komitetu Fa- 
brycznego. Widać, że załoga przygo- 
towuje się całym sercem do godnego 
tczezenia Wielkiego Października. 
Tak też jest w istocie. 

W lokalu partyjnym 
my sekretarza. 

— Jest na zebraniu załogowym — 
wyjaśnia dyżurna towarzyszka. 

W sali konferencyjnej zebrali się 
robotnicy oddziałów _ przędzalni- 
czych, aby przeanalizować -niedocią- 
znięcia i braki w pracy, biorąc za 


+ 


nie zastaje 


podstawę uchwały Biura Org. KG: 
II sekretarz 


Przemawia Komitetu 


go słowa są żywym  odzwierciedle- 
niem codziennych wysiłków załogi 
w salach produkcyjnych. I dlatego 
każdy słucha go z niesłabnącym za 
interesowaniem. Bez górnolotnych 
frazesów, lecz na podstawie kon- 
kretnych faktów i cyfr analizuje 
pracę poszczególnych _ oddziatów. 
Obnaża przyczyny braków, dostrze- 
ga i ceni pomysłowość i ofiarność. 
Chwali wyróżniajacych się, stawia 
ich jako przykład, piętnuje łazików 
i obiboków. 

— Jeżeli tracimy miesięcznie 10 
miln. zł z powodu  nieusprawiedli- 
wionych nieobecności, to w ten spo- 
sób załoga nasza traci rocznie 3 
żłobki dla swych dzieci. 

Słowa te przemawiają bardziej do 
przekonania, aniżeli ogólnikowość 1 
frazeologia. Każdy bowiem widzi w 
tyc cyfrach siebie, swój stosunek 
do pracy, swój udział w produkcji 
i w rentowności zakładu. 


* = 
Kopie Fabryczny, przygotowu- 
jąc załogę i członków Partii do 
godnego uczczenia 33 rocznicy Re- 
wolucji Październikowej, powiązał 
pracę polityczną z codziennymi zada 
niami pierwszego roku Planu 6-let- 
niego. ` 
Według dokładnie. opracowanego 
kalendarzyka, codziennie -odbywają 
się zebrania zmianowe, na których 
członkowie Partii wyjaśniają history 
czny wpływ Rewolucji. Październiko- 
wej na losy naszego narodu. Jedno- 
cześnie odbywają się narady produk- 
cyjne, organizowane przez radę za- 


Fabrycznego tow. Baranowski. Ą 


przeszła na obsługę czterech stron 


Marnotrawstwo papieru 


Gdy wchodzimy do magazynu 
podręcznego z artykułami piśmien- 
nymi Centr. Handl. Ceramiki, rzu 
cają się nam w oczy leżące na pół 
kach stosy różnego rodzaju blan- 
kietów do kartoteki, formularzy, 
arkuszy papieru itp., które po 
częściowym zużyciu okazały się 
snać niepotrzebne lub nieodpowie 
Wine za to ponoszą kiero” 
wnicy, którzy zamawiają różne 
blankiety w nadmiernych ilościach 
lub niewłaściwych formatów i nie 
właściwie zredagowanej treści. 

Typowym tego przykładem są 
właśnie zamówione niedawno gru 


be bloki zieceń sprzedaży, Począt 
na 


dnie. 


kowo miały one umieszczony 


niewłaściwym miejscu numer ści- 
słego zarachowania, co utrudniało 
pracę biur sprzedaży. Przy zamó 
mieniu nowych egzemplarzy błąd 
ten usuniężo, lecz nie wiadomo na 
czyje polecenie długość formularzy 
skrócono prawie o 6 cm., przez co 
stały się one nie dosużytku. For- 
mularze te pochłonęły ponad 40 kq. 
papieru i bloki ich znowu zalegać 
będą półki magazynu, jako bezwar 
tościowa makulatura. i 
Wielki już ćżas, aby ktoś się ty: 
zainteresował i wobec winnych 
wyciągnął należne konsekwencje. 


Koch, 
Centrala Handlowa Ceramiki, 


Dlaczego brak szafek na ubrania 


W Zakładach im. F, Dzierżyń* 
skiego w oddziałe drukarni brak 
szafek na ubrania. Robotnicy nie 
mają gdzie umieszczać swych 
ubrań roboczych, pozostawiają 
więc je przy maszynach. Wskutek 
rego ubrania niszczą się szybko i 
nieraz gina, co wywołuje niepo” 
rozumienia między pracownikami. 


OL. Antonina Łuczak, jedna z najstarszych prządek w Zakładach im 1 Maja 
na cześć Wielkiego Października 
z e w z 
N |k d ci ] a 
ASI KOLESDONAC pisza 
Z. Rutkowski 
”PB im. F. Dzierzżyńskicgo. 


Referat socjalny oraz BHP win 
ny bardziej troszczyć się o warun 
ki pracy robotników i fego rodza- 
fu niedociągnięcia, jak brak szafek 
na ubrania, nie mogą wiecej mieć 
miejsca. 


kładową. Na oddziałach przędzalni- 
czych młodzież kompletuje materiał 
w celu odświętnego udekorowania 
sal. ; 
*- 4 w 

Partyjny Komitet Fabryczny, sto 
sujac sie do uchwały Biura Organi- 
zacyjnego KC zaczał wprowadzać w 
życie zasade przekazywania indywi= 
dualnych poleceń członkom Partii. 
Na razie czyni pierwsze kroki na 
tej drodze ale rezultaty dają się już 
zauważyć. 

Tow. Antonina  Napieraczowa 
otrzymała zadanie partyjne zwięk- 
szenia uczestnictwa w ruchu wielo- 
warsztatowym na sali cienkoprzęd- 
rej. Wyjaśniajac znaczenie wielowar 
sztatowości, tow. _ Napieraczowa 
wskazywała w agitacji na konkret- 


ny przykład: wyniki produkcyjne 
swej córki — Cecylii Karpińskiej. 


Obok politycznej argumentacji pod- 
kreślała lepsze możliwości zarobio- 
we, Zarobek jej córki wzrósł miesię 
eznie z 17 do 27 tysięcy zł. Podobnie 
było z prządka Góralska, która po 
przejściu na 5 stron zwiększyła swe 
zarobki, 

Prządki przekonały się o słuszna- 
ści jej słów. Podczas składania zobo 
mizzań dla uczczenia I Kongresu *»9 
koju przystąpiło do ruchu wielowar 
sztdtówego 30'prządek. Pracując na 
5 stronach wykonują one obecnie po 
113 proc. bazy. Agńtatorka tów. Ng 
pieraczowa, wypełniając zadanie pat 
tyjne spowodowała, że w Czynie Pa 


Zdziernikowym 4 prządki przeszły na 


osnowie obrączkowej z 3 na 4 stro- 
ny, obsługując po 1.040  wrzecion. 
Przykład ten świadczy dobitnie o 
oyromnych możliwościach pracy sto 
jących przed każdym członkiem Par 
tii, jeśli tylko jest kierowany w t- 


miejętny sposób. , 
* * 
Jeanas Komitet. Fabryezny nie 
wykorzystał jeszcze w Czynie 
Październikowym wszystkich środ- 
ków pracy politycznej. Mimo że:co- 
dziennie odbywają się krótkie odpra 
wy rady zakładowej, mające na celu 
zmobilizowanie załogi wokół zadań 
Czynu Październikowego, to jednak 
Rađa nie rozwineła jeszcze należytej 
działalności w akcji przygotowaw= 
czej. Szczególnie mało aktywności 
wykazuje komitet współzawodnictwa, 
który nie popularyzuje należycie 
przodowników pracy i nie potrafi 
ich jeszcze stawiać za przykład ca- 
łej załodze. 

Na „dziedzińcu fabrycznym nie 
ma dotychczas tablic, obrazujących 
osiągnięcia poszczególnych oddzia- 
łów lub też przodowników.ęWpraw- 
dzie podobizny przodowników, zwła- 
szcza kobiet, umieszczone są w spe- 
cjalnej gablotce, lecz znajduje się 
ona w budynku dyrekcyjnym, miej: 
scu: stosunkowo rzadko odwiedza- 
nym przez robotników. A było by 
wskazane, ażeby portrety  Karpiń- 
skiej, Włodarczykowej, Jasińskiej i 
wielu innych zasłużonych pracownic 
umieszczono na widocznym dla wszy- 
stkich miejscu u wejścia do fabryki. 


= 


Celowe byłoby również zradiofo- 
nizowanie zakładów i przekazywanie 
codziennych wiadomości z frontu 
współzawodnictwa w  Czynie Pa- 
ździernikowym. 

A przecież w celu godnego. uczcze 
nia zbliżającego się Wielkiego Świe- 
ta konieczne jest zaktywizowanie 
wszystkich transmisji Partii do maz: 
rady zakładowej, ZMP, rady kobie- 
cej, koła TPPR, fabrycznej gazetxi 
ściennej itp. 

Tylko wtedy twórczy zapał zalogi 
fabrycznej znajdzie dla siebie do- 
godne warunki działalności. - 

Tylko wtedy naprawde zmobilizo- 
wane są wszystkie możliwości i umie 
jętności załogi. 
i Ad. 


WAŻNIEJSZE TELEWONY: 


22 — Pow. Kom. M. 0, 
31 — Pów, Rada. Narodowa 
' 82 — Pow. Zakł. Elektryczny 
33 — Miejski Posterune MO 
41 — Straż Pożarna 
50 — Miejska Rada Narodowa 
102 — Prezydium Pow. Rady 
Narodowej 
91 — Urząd Zdrowia 
108 -= Pow. Zakł. Ubezp. Wzajem 
nych, ul. Narutowicza Nr 20 
20 — Szpital Powiatowy 
34 — Ubezp. Społeczna 
1 — Walenta Apteka 
52 — Chącińska, Apteka 
106 — Apteka „Pod Orłem" 
90 — Pogotowie Sanit. PCK 
83 — Polski Czerwony Krzyż 
(PCK) 


Redakcja i Administr. „Głosu 
Kutnowskiego* mieści się w 
Kutnie przy ulicy Narutowicza 2, 
tel. 217. 


Do podniesienia poziomu gospo* 
darki rolnej przyczyniają się swą 
działalnością grupy hodowców i 
plantatorów. Związek Samopomo- 
cy Chłopskiej na terenie. wojew. 
łódzkiego zorganizował już 9.257 
grup, obejmujących 127.919 człon- 
ków, w tym 17.483 kobiety, Grupy 
te kierują wysiłki na podniesie- 
nie hodowli bydła, trzody chlew- 
nej, przez racjonalną uprawę zie- 
mi podnoszą wydajność z hektara 
oraz wprowadzają system plano- 
wej gospodarki. 

Obserwując dotychczasową pra* 
cę tych grup w terenie, widzimy, 
że grupy te nie pracują równo* 
miernie. Znaczna część grup prze" 
jawia należytą działalność, Podej- 
muja konkretne zobowiązania pro 
dukcyjne, oparte na współzawod* 
nictwie z innymi grupami danego 
odcinka pracy. Prowadzą kursy 
samokształceniówe. Biorą czynny 
i zbiorowy udział w rozpracowy” 
waniu zadań i prac produkcyj: 
nych. 

Są jednak į takie grupy, które 
przejawiają swą działalność w od- 
bywaniu zebrań i zakontraktowa= 
niu upraw, trzody chlewnej czy 
też drobiu, a nie uaktywniają mas 
chłopskich, żyjąc w oderwaniu od 
zagadnień, którymi żyje wieś. 

Słaba żywotność tych grup wy” 
nika z niewłaściwego typowania 
kandydatów na kierowników grup 


Siod em noszych artykułów 
A dzieci czekają na przedszkole 


Przed niędawnym czasem na 
łamach naszej gazety ukazał się 
artykuł, dotyczący budowy 
przedszkólą Związku  Zawodo- 
wego Kolejarzy w Skierniewi. 
cach. Autor artykułu wskazał 
na liczne przeszkody, jak opie- 
sząłość wydania lokalizacji 
przez Wydział Budownictwa 
przy Prezydium Wojewódzkiej 
Rady Narodowej, długie koro- 
wody związańie z wyborem i 
ustaleniem miejsca pod budowę 


itp. 

W ką ńa ten artykuł 
otrzymaliśmy wyjaśnienie, w 
którym Wydział Budownictwa 
stwierdza, że zwłoka w budo- 
wie przedszkola nastąpiła na 
skutek złego wyboru miejsca 
w pobliżu terenów kolejowych i 
składu węgla, a następnie ko. 
lejnego wyboru placu przy ul. 
Nowobielańskiej, co kolidowało 
z planem zabudowy miasta. 
Związek Zawodowy Kolejarzy, 
podejmujący tę budowę, prze- 
wlókł sprawę, ponieważ począt- 
kowo ociągał się z budową na 
terenach przy ul. Lelewela, a 
następnie ostatecznie załatwił 
lokalizację na tej właśnie nie- 
ruchomości. Inwestor od same. 
go początku był poinformowa- 


Zakład masarski 
. będzie czynny 


W swoim czasie na łamach naszej 
gazety ukazał się artykuł pt. „Zasta” 
nawiająca tępota”, w którym autor 
wysunął pod adresem Gminnej Spół- 
dzielni w Rzgowie zarzuty ż powodu 
nieczynnego zakładu masarskiego w 
miejscowości Stara Gatka W zwiążku 
z interpelacją Powiatowy Związek 
Gmińny „Samopomóc Chłopska” prze- 
słał wyjaśnienie, w którym stwierdza 
m, in.: z 

„Miejscowość Starą Gatka położona 
jest na granicy Wielkiej Łodzi. Sta“ 
rania o masarnię czyniła Powszechna 
Spółdzielnia Spożywców. Wychodząc 
z założenia, że punkt ten nie nadaje 
się do eksploatacji dla Gminnej Spół- 
dzielni ze względów terenowych, o- 
biekt ten przekazany został PSS w Bo: 
dzi do wykorzystania”. 


hy o konieczności uzyskania 
zaświadczenia lokalizacji ogól- 
nej, bez której nie mógłby przy 
stąpić do budowy i zaświadcze- 
nie takie od Wydziału otrzymał. 

Taka jest treść wyjaśnienia 
Wydziału Budownictwa. Wyni. 
ka z niego, że Związek Zawódo* 
wy Kolejarzy, pragnący wybu- 
dować przedszkole dla dzieci 
pracowników i mający na ten 
ceł przyznane fundusze, nie 
dość energicznie wziął się do 
tej sprawy. 


GLOS KUTNOWSKI 


hodowców i plantatorów. Często 
spotyka się wśród nich ludzi ma- 
ło oddanych sprawie podniesienia 
gospodarki rolnej, lub jednostki o 
słąbej inicjatywie. Nie zawsze 
przed kierownikami grup stąwia- 
ne były konkretne zadania. Po- 
nadto utrzymują z nimi zbyt sła- 
by kontakt ogniwa powiatowe i 
gminne ZSCh, 

Wprawdzie ZSCh  przeszkolił 
8.000 kierowników grup hodow- 
cówiplantatorów, ale jednak po 
przeszkoleniu nie otoczył ich nale- 
żytą opieką, nie udzielał im rad i 
wskazówek. Przykładem tego jest 
gm, Brójce, pow. łódzkiego, gdzie 
od chwili przeszkolenia kierowni- 
ków grup, nikt z powiatowego 
Związku Samopomocy Chłopskiej 
nie skontaktował się z nimi i nie 
poinstruował o dalszej pracy, nie 
nakreślił planu realizacji zagad- 
nień stojących przed grupami. 

Siabą żywotność grup widzimy 
w gm. Dłutów, pow. łaskiego. 
Grupy te nie prowadzą stałych 
zebrań, przez co są oderwańe od 
stojących przed nimi zadań i pro- 
biemów. Nie wykonują również 
zakreślonego planu organizowania 
nowych grup na terenie swej gmi= 
ny. 
Obok braków i niedociągnięć w 
pracach grup hodowców i planta* 
torów, można stwierdzić poważne 
osiągnięcia, Do dobrze pracują* 
cych grup należy grupa plantato- 
rów buraka cukrowego z gromady 
Mikulin, gm, Rąbień, pow. łódz- 
kiego i grupa hodowców bydła w 
gromadzie Mroga Dolna, pow. brze 
żińskiego. Odbywają one regular- 
nie zebrania, omawiając bieżące 
zagadnienia produkcyjne, dotyczą- 
ee ich grupy. 

W gromadzie Wytrzyski, gminy 
Piaskowice, pow. łęczyckiego, gru* 
pa prowadzona przez ob, Aleksan" 
dra Jakusika, ma poważne osiąg: 
nięcia, prawie wszyscy chłopi tej 
gromady weszli w skład grup. 
Wyróżnia stę również grupa zbo: 
żoówo - strączkowa tej gromady. 
Grupa ta założyła blok nasienny 
i obsiała pola żytem selekcyjnym: 

Należycie pracują grupy hodow* 


ZEP 


=. 


| Grupy plantatorów í hodowców 


należy otoczyć większą opieka 


ców trzody chlewnej w gromadzie |wiele), które pracują źle, Związek 
Góra Bełdrzychowska, gm. Poddę' |Samopomocy Chłopskiej winien z 
bice, pow, łęczyckiego oraz grupa |podanych faktów wysunąć kon- 
plantatorów roślin okopowych w |kretne wnioski. W pierwszym rzę* 
gromadzie Dzierzbów, gm. Niebo" | dzie ZSCh powinien nawiązać ści- 


rów, pow. łowickiego. Człońkowie 
tej grupy podjęli uchwałę wpro* 
wadzenia na swych polach uprawy 
ziemniaków selekcyjnych. Grupy 
te są wzorem dla rolników jeszcze 
niezrzeszonych. Udzielają rad i 
wskazówek, w jaki sposób pod- 
nieść gospodarkę rolną, stosując 
najnowsze metody agrotechniki 
radzieckiej. 

Jak więc widzimy, są w naszym 
terenie grupy hodowców, pracują* 
ce z bardzo dobrym wynikiem, ale 
są i takie (a tych jest, niestety, 


ślejszą współpracę z organizacja- 
mi społecznymi na wsi, jak 
również Państwową Administra- 
cją Rolną i PZGS*em. 

Często zdarza się, że PZGS nie 
doceniają roli grup hodowców, któ 
re prowadzą przecież szeroką kon* 
traktację produktów rolnych. Nie 
dokonuje się na przykład termi- 
nowo wypłat za dostarczone pro* 
dukty kontraktowane, co powodu- 
je niezadowolenie wśród plantato” 
rów. Podobnie czynią į inne in- 
stytucje. Na przykład, Zakłady 


Przemysłu Lniarskiego w' Wita- 
szycach zamiast wypłacać należ- 
ność rolnikom za dostarczoną sło” 
mę lnianą na miejscu skupu, wży* ` 
wały ich po należność „do Wita- 
Szyc. Takie fakty należy likwido- 
wać, odbijają się bowiem ujem* 
nie na dalszym przebiegu akcji. 
kontraktacji. 

Organizacje partyjne i społecz=" 
nę na terenie gmin w małym sto- 
pniu żyją zagadnieniami grup ho* 
dowców i plantatorów i to daje się 
odczuć w terenie. To powinno u-. 
lec zmianie, Grupy te powinny 
być otoczone stałą opieką przez 


ZSCh, pracami ich powinny się 
zainteresować partyjne komitety. 
gminne. R 


Dla uczczenia Rewolucji Październikowej 


_ Chłopi i robotnicy PGR 
realizują podjęte zobowiązania 


Biorąc przykłąd z- robotni- 
ków, mało i średnioralni chłopi 
woj. łódzkiego realizują swe 
zobowiązania podjęte dla ucz- 
czenia 38 rocznicy Rewolucji 
Październikowej, M, inn. miesz 
kańcy gromady Pruszków pow. 
łaskiego zakończyli na tydzień 
przed terminem kampanię siew 
ną, zaś do 15 bm. ukończyli 
pracę przy wykopkach ziemnia* 

| ków. | 

;„Wzmożoną pracą pragniemy 
ż dokumentować swą przyjaźń 
i oddanie dla bohaterskich na- 
rodów Związku Radzieckiego — 
głor' rezolucja chłopów z Prusz 
kowa — wiemy, że dzięki Wiel- 
kiej Rewolucji, że dzięki jej ge- 
nialnym wodzom — Leninowi i 
Stalinowi możemy dziś w Pol- 
sce budować szczęśliwą przy- 
szłość”, i 

Chłopi z gromad- Jeziorko i 
Wola Puczniewska w szybkim 
tempie kończa budowe -awóch 

kanałów mehoracyinych 6 
łącznej długości 500 mtr, Kana- 


Przygotowania woj. łódzkiego «do Narodowego Spisu Powszechnego 


ODPRAWA POWIATOWYCH | MIEISKICH KOMISARZY SPISOWYCN 


Celem omówienia spraw związa- 
nych z Narodowym  Spisem Po- 
wszechnym. zwołana została w Ło- 
dzi w dniach 19 i 20 bm. odprawa 
dla 75 powiatowych i miejskich ko 
misarzy spisowych z terenu woje- 
wództwa „łódzkiego. Odprawie prze 
wodniczyli ob, Wojtyniak i ob 

ackowa (z ramienia Głównego 
Urzędu Statystycznego) oraz człon 
kowie i instruktorzy Wojewódzkiej 
Komisji Spisowej i Referatu Spiso- 
wego przy | Prezydium Wojewódz= 
kiej Rady Narodowej, 

W pierwszym dniu odprawy, 
Wojewódzki Komisarz Spisowy 
tow. E. Ałaszewski zapoznał zebra 
nych ze sposobem wypełniania arku 
szy . ludnóściowo-mieszkaniowych. 
Podczas próbnego wypełniania ich 
okazało się, że jest to dość trudne i 
skomplikowane zajęcie. Wobec tego 
nałożono na powiatowych i miej- 
skich komisarzy spisowych obowią- 
zek natychmiastowego przystąpienia 
do intensywnego szkolenia gminnych 
i obwodowych komisarzy spiso- 
wych. 

W dalszym ciągu odprawy stwier 
dzóno, że należy wzmóc akcję pro- 
pagandową na rzecz Spisu, jak do- 
tąd bowiem nie wszyscy jeszcze 
mieszkańcy województwa zapoznali 


|się z jego celem i zadaniami. Zwró- 


Sław w Zgierzu 
będzie doprowadzony do porządku 


W związku z notatką w „Głosie 
Robotniczym“, dotyczącą sprawy 
użytkowania stawu w Zgierzu, 
Prezydium Rady Narodowej w 
Zgierzu przesłało nam następują 
ce wyjaśnienie: 

„Staw miejski był częściowo 
szlamowany w 1937 roku. Ze 
wzgledu jednak na to, że dno rze 
ki Bzury, po którym dopływa wo 


Czytajcie | 
i rozpowszechniajcie 
ssGŁEB$* 


da do stawu, jest niższe od lustrą 
wody, w stawie o około 75 cm., 
powoduje to szybkie zamulanie 
się stawu, jak również i odcinka 
rzeki Bzury. 

Aby staw nie zamulał się, nale 
żałoby wyregulować rzekę Bzurę 
na odcinku 2 km, lub też ją pogłę 
bić. Są to prace kosztowne, i trud 
ne do szybkiego zrealizowania. 

w Planie 6-letnim Prezydium 
MRN zamierza prace te przepro- 
wadzi! W roku 1951 zostanie wy 
konana na stawie konserwacja 
skarp, poboczy oraz w miarę mo- 
źliwości zostanie załatwiona spra 
wa łódek, kajaków i łazienek“, 


cóno również! uwagę na potrzebę 
montowania. obwodów ` spisowych 
obejmujących swym zasięgiem: nie 
więcej niż 100-— 200 osób. 

Drugi dzień odprawy poświęcony 
był .sprawozdaniom z wykonania 
prac przez poszczególnych. komisa- 
rzy spisowych. 

Komisarz spisowy na: powiat Łask 
stwierdził, że w gminach odbywa 
się obecnie rekrutacja kandydatów 
na komisarzy obwodowych. Przebie 
ga ońa bardzo pomyślnie, Podział 
Ma obwody jest już na ukończeniu. 
W całym powiecie będzie ich 520, 
Powiatowa Komisja Spisowa opra- 
cowała plan działania i przydzieliła 
każdemu z członków po dwie gminy 
— do sprawowania nad nimi patro 
natu, 


Uhezpieczenie chroni gospodarstwo 


Tow. Myśliwiec, Powiatowy Ko 
misarz Spisowy na powiat łęczycki 
zauważył, że gminni komisarze na 
jego terenie nie przystąpili jeszcze 
należycie do wypełniania swych obo 
wiążków, spodziewa się jednak, że 
nastąpi to po przeszkoleniu, Więk- 
szość komisarzy obwodowych w 
Łęczyckim rekrutować się będzie 
spośród młodzieży, wpływają rów- 
nież liczne kandydatury od nauczy- 
cielstwa. 

+ * * 

Powłatowi i miejscy komisarze 
spisowi zapoznali się w czasie od- 
prawy z oczekującymi ich zadania- 
mi. Wymiana doświadczeń pracy 
przyczyni się do. -usprawnienia 
prac przygotowawczych Spisu Po- 
wszechnego, 


Wypadki padnięcia zwierząt w! cych szkody. 


gospodarstwach rolnych przynoszą 
poważne straty rolnikom. Możli 
wość wyrównania tych strat uzy 
skuje chłop przez korzystanie z 
powszechnego ubezpieczenia zwie 
rząt. j 

Ten rodzaj ubezpieczenia koni 
i bydła realizowany jest przez 
Powszechny Zakład Ubezpieczeń 
Wzajemnych na mocy uchwał po- 
wiatowych rad narodowych przy 
współudziale gminnych rad na- 
rodowych i sołtysów. 

Przy powszechnym, obowiązko 
wym ubezpieczeniu zwierząt stoso 
wane są niższe składki roczne, 
dla konia wartości od 50 tys. zł, su 
ma ubezpieczenia wynosi 1.750 zł., 
dla bydła od 30.000 zł. suma ubez 
pieczenia wynosi 750 zł. 

Zwierzęta — konie i bydło, 
ubezpieczane są na sumę Stano 
wiącą 70 proc. wartości rzeczywi 
stej (rynkowej) zwierzęcia i w tej 
samej wysokości wypłacane są od 
szkodowsnia 

Odszkodówanie płatne jest na 
tychmiast, najdalej zaś w ciągu 
14 dni od złożenia do Powszech 
nego Zakładu Ubezpieczeń Wza- 
iemnych dokumentów dotyczą 


Każdy rolnik winien pamiętać, 
że w razie wypadku zachorowa 
nia lub nagłego padnięcia zwie 
rzęcia należy natychmiast wez 
wać lekarza weterynarii, a jeżeli 
lekarz weterynarii nie może przy 
być, wezwać dwóch  rzeczoznaw 
ców wiejskich. (jeden z nich mu 
si być przodownikiem wetervnaryj- 
nym.) Każdy wypadek padnięcia 
niezwłocznie należy meldować w 
Inspektoracie Pow. PZUW, 

U inspektora pow. PZUW w 
Gminnej Radzie Narodowej lub u 
lekarza weterynarij należy zaopa 
trzyć się w formularz — druk — 
zawiadomienie o szkodzie, do wy 
pełnienia į przesłania do PZUW. 

Rolnicy niedostatecznie jeszcze 
doceniają korzyści, wynikające z 
ubezpieczenia koni i krów. Ubez 
pieczenie zwierząt daje gwaran 
cję, że w wypadku padnięcia zwie 
rzęcia, rolnik nie będzie poszkodo 
wany, toteż wszyscy zaintereso 
wani powinni zapoznać się z wa 
runkami ubezpieczenia krów i 
koni i, jeśli jeszcze tego nie doko 
nali, zgłosić się do inspektora po- 
wiatowego PZUW, aby dokonać 
formalności, 


ły te zamienią na łąki 15 ha nig- 
użytków. Zobowiązania w Zā- 
kresie budowy dróg żrealizowā- 
ły już wsie Białaczów w pow: 
cnoczyńskim oraz Kurnądz i 
Podłubień pow. piotrkowskiego. 


Gminna rada kobieca w Wi- 
d —ie, pow. łaskiego zorganiżo- 
wała 2 koła TPPR, 8 koła go- 
spodyń oraz założyła dwie gru- 
py hodowczyń drobiu. 


w OWE" 


. 
Załoga PGR Walewice pow. 
łowiekiego zakończyła na dwa 
dni przed terminem prace przy 
wvkopkach buraków pastew- 
nych i marchwi oraz zorganizo- 
wała wzorowe przedszkole. W 
zakresie higieny i bezpieczeń- 
stwa pracy robotnicy przyśpie- 
szyli o 2 tygodnie remont i bu- 
dowe nowych studzięn na tere- 
nie gospodarstwa.-Wykonaniem 
podjętych: przez siebie zobowią- 
zań, „załąza „PGR, Walewice 
przysporzyłą państwu 115 tys. 
złotych oszezędności. 


„Pamiętamy — stwierdzają 
w swej rezolucji robotnicy z 
Walewie — że Rewolucja Paź- 
dziernikową dała Polsce nie- 
podległość, że niezwyciężona 
Armia Radziecka wyzwoliła nas 
z pet hitlerowskiej niewoli i 
że dzięki bratniej pomocy 
Związku Radzieckiego — Pol- 
ska wstępuje na drogę wiodą- 
cą do socjalizmu“ NE 


Robotnicy PGR Ruda pow. 
wieluńskiego  , wyremontowali 
sposobem gospodarczym bydyn- 
ki mieszkalne i inwentarskie, 
uzyskując w ten sposób prze- 
sz'o 800 tys. zł. oszczędności. 

Obok realizacji zobowiązań 
podjętych przez poszczególne 
gospodarstwa państwowe, zade- 
klarowane prace ukończyło już 
wielu robotników rolnych. któ- 
rzy podjęli zobowiązania indy- 


widualnie. 
M. inn. stelmachowie PGR 
Ostrowy pow. kutnowskiego 


, 


W wypadku zakupienia konia 
ubezpieczonego (Z polisą) należy 
natychmiast zawiadomić o tym 
Inspektorat Powiatowy PZUW. 
Jeżeli rolnik posiada zwierzęta 
ubezpieczone, winien dopilnować, 
aby wszystkie zwierzęta tego sa 
mego gatunki! podlegające ubez 
pieczeniu, zostały do ubezpiecze- 
nia zgłoszone. 

Składkę za ubezpieczenie: zwie 
rząt należy wpłacać na pierwsze 
wezwanie inkasenta czy sołtysa, 
gdyż w razie nieopłacenia skład 
ki przynajmiej na 15 dni przed 
szkodą, może nastąpić odmowa o. 
szkodowania. 


Szulc i Kikosicki wyremonto» 
wali świetlicę, wyposażając ją 
w nowe okna i drzwi, które wy- 
konali w godzinach wolnych od 
pracy. 

Znany mistrz oszczędnościo- 
wego współzawodnictwa W 
PGR pow. kutnowskiego, ko- 
wal Stefan Domke z Błonia, 
wyremontował poza godzinami 
zajęć służbowych dwie platfor- 
my konne: oraz szereg maszyn 
rolniczych, zaoszczędzając prze- 
szło 80 tys. zł. 


W Aleksandrowskich ZPP 
trzeba podnieść ` 


My 
dyscyplinę pracy 

Od czasu kiedy weszła w życie 
ustawa o zabezpieczeniu socjalis 
tycznej dyscypliny pracy, w Alek 
sańdrowskich Zakładach Prze 
mysłu Pończoszniczego ` sto 
sunki w tej dziedzinie znacze. 
nie się poprawiły, Srednia nie- 
obecność  nieusprawiedliwionych 
wydatnie zmalała w porównaniu | 
z okresem poprzedzającym przy- 
jęcie ustawy. 


Jeżeli wziąć pod uwagę poszcze 
gólne oddziały, to absencja przed 
stawia się w nich następująco. W 
oddziale 1 i oddziale 2 dyscyplina 
pracy stoi jeszcze nie na poziomie, 
gdyż codzienna nieobecność .nieu- 
sprawiedliwiona wynosi od '2 do 
3 osób. Na oddziałach 3, 4,51 9 
stosunki pod tym względem żnacz 
nie się poprawiły. 

W ostatnim okresie daje: się za 
uważyć lekceważenie pracy wśród 
Straży Przemysłowej. Niektórzy 
jej członkowie przychodzą do pra 
cy często w stanie. podchmielo - 
nym, co w myśl Ustawy uznane 
jest ża nieobecność nieusprawiedli 
wioną. 

Konieczne jest, aby rady zakłą 
dowe i organizacje partyjne po- 
święciły więcej uwagi i pracy 
wśród załogi. i 


M. Lepski 


od strat 


dza akcję ubezpieczeń rolników 
od odpowiedzialności cywilnej za 
szkody wyrządzone innym 050 
bom. Przy tym ubezpieczeniu skład 
ką roczna *wynosi od 30 do 160 
złotych od gospodarstwa, 


FZUW przeprowadza również 
ubezpieczenia rolników od na 
stępstw nieszczęśliwych wypad 
ków. Skłądka roczna wynosi prze 
ciętnie 230 zł, od gospodarstwa. 

Bliższych informacji w sprawie 
wszelkiego rodzaju ubezpieczeń 
udzielają inspektorzy powiatowi 
Powszechnego Zakładu Ubezpie- 
czeń Wzajemnych w każdym po 


Jednocześnie z ubezpieczeniem | wiecie, prezydia gminnych rad na 


krów i koni, PZUW przeprowa 


rodowych lub sołtysi. 
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Każdy ZMP-owiec 


prenumeruje 


i czyta 


„Sztandar Młodych 


tasses. 


SEN pisało praso łódzka w dn. 22 pażdziernika 1930 1. 


„MAŁŻONKA MILIARDERÓW* 

„Kurier Łódzki* drukuje recenzje 
pamiętników słynnej piękności ame 
rykańskiej — miss Peggy, która roz 
wiodła się już dziesięć razy. 

Miss Peggy wychodzi za mąż tyl- 


ko ża miliarderów, i to za 
bogatszych'. Za każdym 
sprawdza ona konto swego 
szłego” i o ile petent rzeczywiście 
posiada „jeszcze więcej  dolarów*. 
nie waha się;ani chwili i wychodzi 
ga niego za mąż. 

Pamiętniki zawierają fotografie 
ex małżonków miss Peggy. 

Książka miss Peggy pobiła ponoć 
wszystkie rekordy wydawnicze w 
USA. > 


TRAGEDIA W ALSDORF 


W: kopalni Anna — w pobliżu 
Alsdort (Nadrenia) nastąpiła ekspio 
zja magazynu napełnionego dyna- 
mitem. Wybuch spowodował zawa- 
lenie się szybu wyciągowego, grze- 
biąc pod ziemią setki górników. 


„Coraz 
razem 


„przy- 


NOWY JORK 
ZASYPANY ŚNIEGIEM 


Nad Nowym Jorkiem szalała w 
dniu wczorajszym niespotykana 
tej porze Śnieżyca. Miasto pokryte 
jest zwałami śniegu. dochodzącymi 


do 4 stóp grubości. Komunikacja sa 
mochodowa w całym okręgu nowo- 
jorskim zostałą przerwana, 


„BOCIANIA FLOTA" 
NAD ŁODZIĄ 


W dniu wczorajszym łodzianie 
przez dobre pół godziny obserwo- 
wali niezwykłe zjawisko — oto z 


północy na południe ciągnęła olbrzy 
mia „ilota powietrzna”, składająca 
się e kilku tysięcy bocianów, które 
odlatywały tak wielką gromadą do 
ciepłych krain. 
UPADŁOŚĆ KOLEJKI 
SULEJOWSKIEJ 

Z dniem wczorajszym wstrzyma- 
ny został na czas nieograniczony — 
ruch na kolejce sulejowskiej. łączą- 
cej Piotrków e Sulejowem. 

Kolejka  sulejowska przynosiła 
ostatnio po 30 tysięcy złotych defi- 
cytu miesięcznie, 

TRAMWAJARZE PRZECIWKO 

OBNIŻCE PŁAC 

Na terenie remizy tramwajowej 
odbyły się wczoraj dwa zebrania 
tramwajarzy łódzkich. Na zebra- 
niach tych odrzucono propozycje dy 
rekcji KEŁ, dotyczące systemu pra- 
cy i płacy, Tramwajarze zapowie- 
dzieli strajk. 


TEATRY 


PAŃSTWOWY TEATR NOWY | 

(ul. Daszyńskiego 34 tel. 181-34) 

Dziś © godz. 16 i 19.15 „Bohatero 
wie dnia powszedniego”. O godz. 16 
przedeiwenio zamknięte 

PAŃSTWOWY 
TEATR IM. STEFANA JARACZA 
-~ ~ul. Jaracza 27) 

Dziś o-godz. 15 „Wieczór twzech 
króli“ Szekspira. Wszystkie bilety 
wyprzedane. O godz. 19.16  „Spra- 
wa Pawła Eszteraga*. Al, Gergely. 

` PAŃSTWOWY 
TEATR POWSZECHNY 
-(uL Qbrońców- Stalingradu 21 
tel. 150-36) 

Ostatnie dni. Godz. 19.15 sztuka 
È; Kruczkowskiego pt. „Niemcy“ 

Kasa czynna od godz. 10 do 18 i 
od 16. - 

Zmiżki waźńe. ` 
TEATR KOMEDNH MUZYCZNEJ 

TNIA“ 


„L 
_ Godz. 19:45 - „Swobodny wiatr”, 


PAŃSTWOWY TEATR ŻYDOWSKI 
(ul. Jaracza 2, tel. 217-49) 

Z powodu choroby artystki zostaje 
odwołane przedstawienie „Sen 0 
Goldfadenie* w dniach 22 i 28 paź- 
dziernika. 

TEATR ZIMOWY „OSA* 
(ul. Traugutta 1, tel 272-70) 

Godz. 16:30 i 19.30 „Śluby murar- 
skie“, czyli wodewil warszawski — 
Gozdawy i Stępnia. 

TEATR „ARLEKIN* 

Godz, 17 i 19.45 — widowisko nt. 
„Sambo i lew“. _ 

Kasa czynna codziennie od godz, 10. 
TEATR PINOKIO 

Godz. 17 widowisko otwarte pt. 

„Pan Tom buduje dom“. 
PAŃSTWOWY CYRK Nr 4 
Czynny „codziennie, w soboty, niedzie 
lei święta po 2 przedstawiegia — 
godz. 16 i 19:30: Kasy dy i od 

godz. 12. i Ta 


ADRIA dla młodzieży (Stalina t) 
„Piętnastolemi  -Kapitan*, dod. 
„Słońce, ziemia i księżyc", godz. 
14, 16, 18, 20, poranek godz, 12 

BAJKA (Franciszkańska 81) 
„Potępieńcy”, dod. „Ciernik* 
zodz. 15, 12.30, 20 
(Dla miodzieży powyżej łat 16) 

BAŁTYK (Narutowicza 20) 

„Scott na Antarktydzie", dod. 
„Przegląd sportowy” Nr. 4-50, 
godz. 13:80, 16, '18.30, 21 
poranek godz. 11 

(Dla młodzieży powyżej lat 12) 

GDYNIA (Daszyńskiego 2)  , 
gram Aktualności Kraj. i Zagran.* 
"Nr. 40-50, Kronika Nr. 43-50, „Plon. 
'pokoju', „Wieżniowie mgieł. 

godz. 11, 12, 5, 16, 17,'18, 19, 20, 21 

REL (Legionów 2) Kino nie- 
czynne Z powodu remontu 

MUZA (Papianiuka 178) „Strój ga 
lowy“, dod. „W kraju Prop 
"Nr '5-50, podz. 16, 18, 20 

(Dla młodzieży „powyżej lat 12) 

POLONIA (Piotrkowska 67) 
„Parada „matrętów”, dod. „Pokój 
"zwycięży", godz. 13, 15, 17, 19 
poranek godz. 11 
(Dla młodzieży powyżej lat 14) 

PRZEDWIOŚNIE (Żeromskiego 16) 
„Albeniz*, dod. „Wszyscy chcemy 
widzieć", godz. 15, 17,30, 20 

- poranek godz. 11 

"-(Dla młodzieży powyżej lat 16) 

REKORD (Rzgowska 2) „Pustelnia 
Parmeńska* II seria, dod. „Prze- 
glad sportowy“ Nr 3- +50, 

godz. 16, 18, 20 
- (Dla młodzieży ADENT) 

ROBOTNIK (Kilińskiego 178) 
„Sen o miłości", dod. „Gady i pla 
zyć, godz. 16, 18, 20 
(Dla młodzieży niedozwolony) 

ROMA (Rzgowska 84) „Śpiewak nie 
znany“, dod. „Słoneczna Polana" 
godz. 16, 18, 20, por. godz. 11 
(Dla młodzieży powyżej lat 14) 

STYLOWY (Kilińskiego 123) 
„Nowy dom*, dod. „Święto pieśni 
łotewskiej”; ' godz. 14 ,16, 18, 20 
(Dla młodzieży powyżej lat 12) t 

ŚWIT (Bałucki Rynek 2) „Stiepan 
Razin“, dod. „Na past szla- | 
ku”, godz. 15, 17.80, 

(Dla młodzieży radka lat 12) 

TATRY (Sienkiewicza 40, w lokalu 
zimowym) „Sumienie”, dod. „Prze 
‘glad sportowy” Nr 3:50 

godz. 16,30, 18.30, 20.30 
t godz, 11 

_. (Dla młodzieży powyżej lat 12) 

TĘCZA (Piotrkowska 108) 
Nieczynne. 

WISŁA (Daszyńskieg so 1) „Cesarski 
słowik”, dod. „Pierwszy czyn mło 
dzieży bułgarskiej”. A 
godz. 14.30, 16.30, 18.30, 20.30 
poranek godz. 11.30 


„ 


dv" 


KIRA 


WŁÓKNIARZ (Próchnika 16) 
„Bitwa stalingradzka” I seria, 
dod. „W Półmocnej Korei": 
godz. 14.30, 16:30, 18.30, 20.30 
(Dla młodzieży powyżej lat 12) 

WOLNOŚĆ (Napiórkowskiego 16) 
„Orzeł Kaukazu“ HM seria 
dod. „Świat Młodych" 11-49 


godz. 14, 16, 18,20, por. godz. LL 

(Dla młodzieży powyżej lat 12) 
ZACHĘTA (Zgierska 26) 

„Orzeł Kaukazu“ 1 seria, 

dod. „Granica pokoju”. 

godz. 16, 18, 20, poranek godz, 11 

(Dla młodzieży powyżej lat 12) 


Bowie po wydaniu 
przez Trumana * rozkazu 
wtargnięcia do Korei, w Wa- 


szyngtonie zaroiło się od przed- 
stawicieli fabryk zbrojeniowych, 
którzy zjechali się tu, aby otrzy 
mać zamówienia na produkcję 
broni ,aby urwać dla siebie jak 
największy kasek z  dodatko- 
wych miliardów, wyasygnowa- 
nych przęz Kongres USA na gra- 
bieżczą wojnę w Korei. Obok si- 
wowłosych businessmenów z kon 
cernów naftowych i hutniczych, 
uwijali się energicznie przedsta- 
wiciele fabryk samochodów ze 
stanu Michigan; obok wielkich 
rekinów, grasowały rybki drob- 
niejszego kalibru — maklerzy 
giełdowi i agenci prowincjonal- 
nych banków i trustów. 
Skarbnik firmy „Standard Oil 
of New Jersey" sformułował bez 
obsłonek poglady Wall Street: 
„Świat — to towarzystwo ak- 
cyjne. Jako najwięksi wytwórcy 
i udziałowcy. powinniśmy wziąć 
na siebie odpowiedzialność, która 


ciąży na właścicielu większości 
akcji towarzystwa”. 
Konsekweneją realizowanej 
przez rząd Trumana — w-myśl 
dyrektyw monopoli — polityki 


agresji wojennej jest niepohamo 
wany wyścig zbrojeń i mobiliza- 
cja wszystkich zasobów dla ce- 
lów wojny. Potentacj amerykań- 
scy nie ukrywają faktu, że dla 
wprowadzenia w życie takiej 
polityki należy wychować pozba- 
wione wszelkich 
nych armię morderców. Dowód- 
ca amerykańskich wojsk lądo- 


zasad móral- 


Ze Ze sportu 


NOWY STYL PRACY 


w Związku Tenisowy 
Podsumowanie wyników pracy naszych tenisistów w roku 1950 


W konferencja robocza, zorganizo- 
wana przez Polski Zwiazek Teniso- 
wy, w celu podsumowania wyników 
pracy na odeinku sportu tenisowego 
w roku 1950. 


Po powołaniu prezydium zabrał 
głos przewodniczący PZT wicemini- 
ster gen. Jaroszewicz, podkreślił m. 
in. doniosłą role tego rodzaju konfe- 
rencji roboczych w kształtowaniu się 
newego oblicza sportu ludowego. 
Kończąc krótkie zagajenie obrad wi- 
ceminister Jaroszewicz życzył zebra 
nym, aby przez rzeczową krytykę i 
zamokrytykę przyczynili się do stwo 
rzenia nowego stylu pracy w dziedzi 
nie umasowienia wychowania fizycz- 
nego i realizacji tych wszystkich za 
dań jakie stoją przed ruchem spor- 
towym na tle ogólnokrajowych za- 
dań w walce o pokój i wykonanie Pla 
nu 6-letniego. 

Referat „Osiągnięcia — zobowia- 
zują* wygłosił wicepfzewodniczący 
PZT inż. Olszowski. Stwierdził on 
m. in. że tegoroczny tenisowy se- 
zon sportowy przyniósł wielkie osią 
gnięcia zarówno w umasowieniu tej 


gałęzi sportu, jak'i pod względem 
wyczynowym. Sukcesy na arenie 
międzynarodowej oraz przytoczone 


liczby, świadczące o stałym wzroście 
zainteresowania i. ilości uprawiają 
cych tenis, są tego najlepszym do- 
wodem. 

W porównaniu z rokiem 1949 ilość 
sekcji tenisowych wzrosła z 90 do 
131 (w tym wiele przy LZS), ilość 
członków z 6500 do 10.500. Wzrosło 
również w olbrzymim stopniu roz- 
prowadzenie w terenie cennego sprzę 
tu tenisowego. 

Omawiajac miniony sezon  wice- 
przewodniczący Olszowski poświęcił 
wiele miejsca dostrzeżonym błędom 
i niedociągnięciom w pracy. Do ta- 
kich należy przede wszystkim mało 
aktywny udział ZMP w pracy ideolo- 
giczno-wychowawczej na terenie 
sportu tenisowego, zbyt małe, a w 
wielu wypadkach błędne zaopatrze- 
nie w sprzęt, niewykorzystanie kor- 
tów tenisowych, brak współpracy ze 
zrzeszeniami sportowymi oraz nie- 
dociągnięcia w pracy szkoleniowej. 

Następnie inż, Olszowski omówił 
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Warszawie odbyła się niedawno 


..22720920204 


tegoroczne wyniki sportowe tenisi- 
stów podkreśłając dodatni bilans pra 
cy czołówki oraz zwracając uwagę 
na istniejące jeszcze braki technicz- 
ne zawodników. 

W dyskusji zabierało głos 21 mów 
ców. Rozszerzyli oni i uzupełniłi ce 
ferat inż. Olszowskiego, omawiając, 
zaobserwowane na swych odcinkach 
pracy niedociągnięcia i błędy. 

Podsumowania dyskusji dokonał 
inż. Olszowski, który stwierdził, że 
obfity materiał zebrany w toku kon 
ferencji posłuży władzom PZT do 
poprawienia stylu pracy i osiągnię- 
cia jeszcze lepszych wyników w przy 
szłym roku. 

Następnie zabrał głos przewodni- 
czący GKKF, poseł Motyka. Omówił 
on rołę i zadania ZMP i sportu 
związkowego w sporcie polskim, a 
następnie podziękował zasłużonym 
działaczom i zawodnikom za ich o- 
fiarną i owocną pracę w propagowa 
niu i umasowieniu sportu tenisowe- 
go. 


Na zakończenie obrad zasłużona 


mistrzyni sportu J, Jędrzejowska od 
czytała przyjętą przez akłamację 
rezolucję. W rezolucji tej czytamy 
m. in.: „My, zawodnicy, instrukto- 
rzy, działacze tenisowi, jak również 
przedstawiciele prasy, zgromadzeni 
na konferencji roboczej, zorganizowa 
nej przez Polski Zwiazek Tenisowy, 
po dokładnym przedyskutowaniu za- 
dań postawionnych przed całym ru- 
chem sportowym przez Biuro Poli- 
tyczne Komitetu Centralnego PZPR 
zobowi iązujemy sie w pracy codzien- 
nej zadania te, zmierzające do upo- 
wszechnienia kultury fizycznej i pod 
niesienia poziomu ideologicznego i 
wychowawczego ruchu sportowego 
— wykonać na wszystkich odcinkach 
naszej pracy. 

Przez wykonanie tych zadań pra- 
gniemy dać dowód pokojowej pracy 
naszego społeczeństwa w przeci- 
wieństwie do państw kapitalistycz- 
nych, przygotowujacych wszelkie ino 
źłiwe środki, poprzez napad na bez 
bronną ludność cywilna Korei, do 
wywołania nowej wojny.“ 
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Szlakiem zwycięstw 
maszerują dziś 
EA 


akkolwiek największe nasilenie 

tegorocznych Marszów desien- 
nych przypadło ną dzień 15 paździer 
nika, to jednak akcja ta trwać be- 
dzie do końca tego miesiąca. Pamię 
tamy zapewne jeszcze wszyscy, jak 
imponujący przebieg posiadały Mar 
sze Jesienne w całym kraju, jak oka 
zale wypadły u nas w Łodzi. 

Dzisiaj w Marszach Jesiennych 
wezmą, udział Piotrków, Radomska 
i powiat łódzki. Przypuszczalna licz 
ba startujących w dzisiejszych mar 
sząch wyniesie około 20 tysięcy. -Be 
dą to maruderzy, którzy z wielu 
przyczyn obiektywnych nie mogli 
brać udziału w marszach w dniu 15 
bm. W Piotrkowie i Radomsku ma 
szerować będzie pr zeważnie mio- 
dzież DOSZ. 

Wielu uczestników marszów spo- 
dziewamy się dzisiaj w Zgierzu 1 
Pabianicach. 

Na terenie Łodzi marsze odbywać 
się jeszcze będą w przyszła niedzie- 
lę, to jest 29 bm., i zgromadzić powin 
ny 0d3 do5 tysięcy maruderów. 
Liczba więc uczestniczących łodzian 
w tegorocznych Marszach Jesien- 
nych powinna przekroczyć liczbę 
stu tysięcy. 


Can Paźdniernikowy nastych działaczy sportowy 


W piątek odbyła sie w Wydziale 
KF i Sportu CRZZ odprawa kiero- 
wników referatów WF i Sportu, Rad 
Głównych Zrzeszeń Sportowych i 
ORZZ. Na naradzie tej zebrani po- 
stanowili uczcić 33 rocznicę Wiel- 
kiej Rewolucji Październikowej 
szeregiem zobowiązań. Obecni dzia- 
łacze zobowiązali się do przeprowa- 
dzenia w godzinach wolnych od 


rracy kontroli 5 kół sportowych | wiązał się opracować do 1. 12. br. 
pod wzgledem organizacyjnym, im- |podstawowy program nauki szkole- 


prez masowych, zdobywania odznaki 
SPO oraz dopomóc Okręgowym 
Radom Zrzeszeń Sportowych w za- 
łożeniu kartotek kadry 
nej. 


Ponadto zebrani powzięli dodat- |renta KF w ORZZ Zielona Góra 


kowo 
M. 


zobowiązania indywidualne: 
in. tow. Karski (Spójnia) zobo- 


15 piłkarzy czechosłowackich 


czeka na dzisiejszy mecz 


w Hotelu Bristol 


W piątek, 20 bm., wieczorem przy” 
była samolotem do Warszawy repre- 
zentacja piłkarska CSR na mecz z 
Polską (22 bm.). 

Gości przywitali na lotnisku przed- 
stawiciele GKKF i Polskiego Związku 


osseeoeeospaesessan suer- 


Co usżyszymy przez radio 


Program na niedzielę 22 października 
«3950 Tą. 245 

6.50 Początek audycji, 6.53 Sygnał. 
6.55 Program dnia. 7.00 Różne instru 
menty solo i w zespole. 7.50 Kalen- 
darz radiowy: 8.00 Dziennik. 8.15 
Polska pieśń masowa. 8.20 „Walce w 
różnych wykonaniach. 8.50 Audycja 
SKRK. 9.00 Koncert organowy, 9.30 
„Z czego ludzie dawniej się śmiali”. 
9.45 „Wieś tańczy i śpiewa”. 10.00 
Przegląd prasy stołecznej. 10.05 
Skrzynka ogólna. 10.20 „Poezja i mu 
zyka”. 11,00 Meldunki o zobowiąza 
niach listopadowych. 11.15 (£) „Od 
naszych korespondentów”, 11.25 (Ł) 
Koncert życzeń, 11.45 Skrzynka 
Wszechnicy Radiowej. 11.57 Sygnał, 
12.00 Międzypaństwowy mecz piłkar 
ski Czechosłowacja — Polska. 13.45 
(Ł) „Spędzamy przyjemnie czas wolny 
od pracy”. 14.00 „Wszechnica Radio 
wa”. 14,20 (Ł) „Trybuna radiosłu 


wych, generał Clark, oaza 
otwarcie 5 sierpnia br. że po”. 
trzebni mu są „bezlitośni żołnie- 
rze” 

z każdym dniem staje się bar- 
dziej oczywiste, że ludzie, którzy 
mordują ludność Korei i burzą 
koreańskie miasta i wsie, uważa 
ją wojnę w Korei jedynie za 
„próbę sił“ i początek całej serii > 
zakrojonych na wielką skalę 
awantur, 

Fundusze wyasygnowane na 
wojnę przez Kongres USA opie- 
wają na astronomiczne cyfry i 
wygląda na to. że będą one da- 
lej wzrastać. Od momentu wtar- 
gnięcia do Korei zwiększono bez 
pośrednie wydatki na amerykań 
skie siły zbrojne. o 11 miliardów 
dolarów. Następnie dodano je- 
szcze 5 miliardów na armię sate- 


litów europejskich i takich 
obrońców cywilizacji  zacho- 
dniej” jak Czang Kai-szek. Doli- 


czyć do tego należy wydatki na 
bombę atomową oraz 7 miliar- 
dów dolarów, wyasygnowanych 
na pakt atlantycki i plan Mar- 
shalla, W sumie wydatki na woj- 
nę w bieżącym roku  budżeto- 
wym przekraczają 40 miliardów 
dolarów. 

Nawet gazeta „New York Ti- 
mes“ stwierdza z: żalem. że pre- 
zydent Wruman zataił przed opi- 

"nią publiczną prawdziwe rozmia 
ry tych wydatków. 

Czytamy tam: „W ciągu ostat- 
nich miesięcy nieraz nadckodziły 
z Waszynętonu doniesienia, że 
rzeczywiste rozmiary rządowych 


chacza”, 1430 (Ł) Muzyka rozryw” 
kowa. 14.50 Melodie ludowe do tań- 
a Sagra PolSRa Kdpeła* Ludowa. 
15.15 Audycja dla świetlic dziecię- 
cych. 16.00 „Nasze chóry śpiewają”, 
16.20 „Maria Konopnicka — poetka 
ludu”. 16,35 „Melodie Świata”. 17.00 
Dziennik. 17.20 Koncert Chopinowski. 
17.55 Encyklopedia radiowa. 18.00 
„Zródło? — słuchowisko. 1900 (Ł) 
Koncert rozrywkowy. Wyk: Chór i 
Orkiestra ŁRPR p.d. Al. Tarskiego, W. 
Heinrichówna — skrzypce, E. Szyn” 
karski — tenor, K. Bacewicz — akom 
pan. 19.40 Transm, meczu mołocy- 


iklowego na żużłu Czechosłowacja — 


Polska, 20.00 Dziennik. 20.30 (Ł) 
Koncert rozrywkowy. 20:45 „Teatr 
Eterek'. 21.15 Felieton. 21.25 Kon 


cert Zespołu Tanecznego. 22.05 (£) 
Wiadomości sportowe. 2245 Muzyka 
taneczna, 23.00 Ostatnie wiadomości. 
23.10 Wyjątki z oper  „Rusałka” i 
kg wieśniak” A, Dworzaka. 


POLITYKA WALL-STREET 


— i glos postępowych Amerykanów 


planów zbrojeń przekraczają da- 
ne oficjalne, lecz z przyczyn psy- 
chologicznych i politycznych opi 
nia „powinna się o nich dowia- 
dywać stopniowo”. 

Militaryzacja objęła wszystkie 
dziedziny życia USA. Kontrol- 
wana przez trusty prasa codzien- 
nie wmawia narodowi amerykań 
skiemu, że będzie musiał wziąć 
udział w wojnie „aby.. uniemoż- 
liwić narodom Azji. Europy i ca- 
łego świata kroczenie drogą de- 
mokracji ludowej i socjalizmu. 
Poprzez wszystkie filmy i audy- 
cje radiowę czerwoną nicią prze- 
wija się kult sadyzmu i rozpasa- 
na propaganda wojenna. 

Na tory przygotowań wojen- 
nych przestawiono również o- 
światę i naukę. Prasa kapitali- 
styczna donosi z triumfem, że 
pracownicy naukowi Uniwersy- 
tetu Tempelskiego w Filadelfii i 
Uniwersytetu Chi cagowskiego 
wykryli w wodzie „tritium“ (wo- 
dór o ciężarze atomowym 3). Ja- 
kież dobrodziejstwa przyniosło 
ludzkości to odkrycie? Okazuje 
sig że dzięki niemu uczeni sługu- 

i Wall Street spodziewają się ta 
niej produkować bombe wodoro- 
wą. Tak wygląda prawdziwe 
oblicze amerykańskiej „cywiliza- 
cji“ którą Truman i jego moco- 
dawcy mają zamiar szerzyć 
wśród wszystkich narodów świa- 
ta! 

Ale mimo propagandy praso- 
wej i radiowej, mimo grożby u- 
traty pracy, a nawet wiezienia, 
liczba obrońców pokoju w USA 
Shrine pz kd ATT S powiększą się. Świadczy © 


-Apelem Sztokholmskim gwałtow 


Piłki Nożnej. Obecny był również, 
zastępca attache kulturalnego Amba 
sady CSR w Warszawie — Zeida, 
Piłkarze CSR przybyli w następuw 
jącym składzie: bramkarz — Moravek 
(Rubena Nachod}, rezerwowy Rocek 
(Sparta), obrona — Vengiar (Bratisla- 
va), Krasnohorsky (Zilina), rezerwo- 
wy Steiner (Bratislava), pomocnicy 
Małatinsky (Bratislava), Vican (Brali- 
slava), Benedikovic (Trnava), rezer- 
wowy Żak  (Cechie Karlín), atak 
Hlavacek (Stavia), Cejp (Sparta), Te. 
gelhof (Bratislava), Zdarsky (Bohe- 
mians), Preiss (Sparta), rezerwowy 
Krapil (Bohemians). 
Drużynie towarzyszy przedstawiciel 
Państwówego Instytutu Kultury Fi- 
zycznej i Sportu — Fajkus i kiero" 
wnik techniczny ekipy — Tovara. 
Goście zamieszkali w hotelu Bri- 


Skład ĆSR 


na mecz w Brnie 


PRAGA. Skład, Czechosłowacji B 
na międzypaństwowe zawody z Pol 
ską B w Brnie (22 bm.) ustalony zo 
stał następująco: Hanacek (Pavlis), 
Malkusek, Mach, Bens, Saier, Maier, 
Puskas, Trnka, Crha, Pazicky (rezer- 


wowi: Pesek, Słama, Fiser). 


tym m. in. fakt, 
na Koreę ilość 


że po napaści 
podpisów pod 


nie waeosłą i wynosi obecnie po- 
nad 25 miliona, Podżegaczom 
wojennym nie udaje się zdusić 
roziegającego się we wszystkich 
zakątkach Ameryki głosu, który 
kategorycznie domaga się poko- 
ju. Na czele ruchu obrony poko- 
ju kroczy Komunistyczna Partia 
USA. 

Uwięziony za walkę o pokój 
sekretarz generalny partii, Eugen 
Dennis, w liście z więzienia u- 
przedza, że nowe interwencje 
imperializmu amerykańskiego są 
nieuniknione i zaznacza, że fakt 
ten zwiększa  niebezpieczeństwo 
trzeciej wojny światowej. Jedy- 
nie „interwencja narodów może 
wpłynąć na zmianę tego stann 
rzeczy, może zażegnać najwięk- 
sze ze wszystkich katastrof — 
nową wojnę światową“ — pisze 
Dennis, wyrażając przy tym prze 
konanie, iż „wkrótce miliony 
Amerykanów zrozumieją, że jeśli 
pragną przywrócić i umocnić w 
swym kraju swobody demokra- 
tyczne, jeśli pragną trwałego po- 
koju, to powinny energicznie i 
jednomyślnie zażądać zaniecha- 
nia amerykańskiej interwencji 
zbrojnej przeciwko innym naro- 
dom, winny wyjąć spod prawa 
broń atomową i zakuć w kajda- 
ny podżegaczy wojennych — 
tych atomowych szaleńców”, 

Do realizacji tego konkretnego 
programy-działąń dążą obecnie 
wszyscy postępowi obywatele 
Ameryki. 


nia boksu dla kół sportowych przy 
zakładach pracy. Tow. Rybka z 
ORZZ Zielona Góra zobowiązał się 


wyszkoło- |wyszukać odpowiedniego kandydata. 


refe- 
i 
do dnia rocznicy Rewolucji Paździer 
nikowej zórganizować całkowicie re 
ferat KF. Tow. Frankowski z ORZZ 
Poznań, zobowiązał się doprowadzić 
jedno z kół sportowych na terenie 
Poznania do poziomu jaki wskazuje 
książka teoretyka radzieckiego Ma- 


celem obsadzenia stanowiska 


karcewa pt. „Koło sportowe przy 
zakładzie pracy ię 
Wielu innych działaczy podjęło 


zobowiazania indywidualne różnoro 
dnej treści. 


| wełdunki z tegorocznych 


Marszów |Jesiennych 

wciąż navły wają... 

Tegoroczne Marsze Jesienne wyka 
zały, że imprezy masowe cieszą się 
coraz większym powodzeniem wśród 
usporłowionej młodzieży í dorosłych. 
Ogółem w. Szczecinie startowało na 
przykład 9.905 osób. w tym 3,157 Ko- 
biet, to jest o 5 tysięcy osób więcej 
niż w roku ubiegłym. „Uczestnicy 
marszów wykazali też lepszą spraw- 
ność fizyczną, o czym najlepiej świad 
czy fakt, że 91 proc. uzyskało wyma 
gane minima na SPO, i 

Najliczniejszy udział w- marszach 
wzięła młodzież szkolna — 5:888 osób, 
w tym 2.870 uczennic. Zrzeszenia i 
związki zawodowe reprezentowane 
były przez 1.896 osób. Z nich naj- 
liczniejszy udział wzięli członkowie 
Stali i Związkowca. 


TABELA WYGRANYGH 


Czwarty dzień ciągnienia 
ll klasy 

Główne wygrane dnia po 1,000.000 
zł padły na Nr Nr 69964 w Warsza- 
wie, 75960 w Łodzi. 

Wygrane po 500.000 zł. padły na 
Nr Nr 60313 103107 105460. 

Wygrane po 200.000 zł. padły ma 
Nr Nr 27275 78306 87351 101316. 

Wygrane po 100.000 zł. padły aa 
Nr Nr 7038 9951 13820 21678 22409 
23138 32928 38560 37356 38865 40150 
45044 51216 90984 90986 92963 94329 
36183 99044 107483 108150 120288 
122824, 

Wygrane po 40.000 zł. padły na 
Nr Nr 7508 19159 19861 32650 34752 
36083 39205 453585 53267 55366 żre 
68510 77761 80555 80940 84019 8525 
87445 92824 94996 96171 96669 91400 
99683 105083 105728 106700 111367 
113427 115506 118765. 
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